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Niemieckie plotki o przesileniu politycznem w Polsce 


Ato będzie premierem? Ostatnie przesunięcia 


Fantazje „Berliner Tageblattu” 


w armii 


Ałamstwa o chorobie Marszałka 


Pogłoski o bliskiej rekonstrukcji gabinetu 


We wczrajszym numerze „Ber- 
liner Tageblattu* p. t. „Wewnętrz 
na wałka w Polsce“ ukazała się 
nie ścisła depesza warszawskiego | 
korespondenta tego pisma. 

Powołując się periidyjnie na roz 
maite wiadomości zamieszczone w 


mości 


dziennik niemiecki stara się stwo! 
jakoby Polska znajdo 


rzyć pozory, 
wała się w stanie ciężkiego prze- 
silenia wewnętrznego. 


? rzegrupowanie wojsk 
niemieckich 

na polskiej granic 

BERLIN, 24 marca, (Te. wł.) — 


W komisji 'wschodnio - niemiec- į 
kiej parlamentu Rzeszy omawianQ/ 


wczoraj niezmiernie interesującą, 


1 


1) Premjer Bartel żąda daleko 
sięgających pełnomocnictw jako 


| niezbędnego warunku pozostania | 
! swego przy władzy. Udzielenie mu į 
| takich pełnomocnictw jest więcej | mo ciężko chory i decyzja w spra 
RÓŻ półki © VYANA Z do. aniżeli wątpłiwe. 
wolnego zestawićnia tych wiado- į 
nieuzasadnione wnioski, nie 


2) Prawdopodobne jest ustąpie- 
następujących ministrów: 
poczt i telegrafu, pracy i opieki 
społecznej, rolnictwa, reform rol- 
nych oraz handlu i przemysłu. 

3) Premjerem ma zostać znowu 


Treść wywodów jego da się ująć 
| w następujące punkty: 


marsz. Piłsudski, a wicepremie- 

rem min. Świtalski, prof, Bartel 

albo gen, Składkowski, przyczem 
i ta ostatnia kandydatura popiera- 
| na przez grupę pułkowników. 


4) Marsz, Piłsudski jest rzeko- 


wie zmian rządowych musi być 
powzięta przez Prezydenta Rzpli- 
| tej zupełnie samodzielnie, Kandy- 
| datem Prezydenta Mościckiego na 


| stanowisko względnie wicepremje 
| ra jest gen. Sosnkowski, 


5) Ostatnie przesunięcia w armji 


świadczą o wzmocnieniu w niej 
czynnika palitycznego, przyczem 
zwolnionych zostało wielu daw- 
nych legjonistów i piłsudczyków 

Złośliwe pomieszanie w powyż- 
szem sprawozdaniu politycznem 
„Berliner Tageblattu'* prawdopo- 
dobieństw, _ nieprawdopodobień- 
stwa i kłamstwa jest dowodem, 
żę przez taki melanż chodzi dziś 
niemcom o przedstawienie Polsici 
w świetle rzekomych walk we- 
wnętrznych. 

JAK DOWIADUJEMY SIĘ Z 
NAJLEPIEJ  POINFORMOWA- 


Zawody marszowe Związku Strzeleckiego 


Ku czci imienin marszałka Piłsudskiego 


Pierwsza stanęła na mecie drużyna policyjna, zdobywając nagrodę 
przechodnią p. wojewody Jaszczołła | 


W dniu wczorajszym odbyły się] szy komitet przyjęcia w skład któ czego 3 sekcje zostały zdyskwali- 


kwestję przegrupowania farn'zo | tradycyjne 43-kilometrowe zawo- 


nów wojskowych na terenach $ra 
niczących z Polską, przyczem úe- 
mokratyczny poseł do parlamentu 
Roennebur$ wskazał na koniecz- 
ność przegrupowania wojsk z 
punktu widzenia ewentualnych za 
wikłań na wschodzie, 


Garnizony wojskowe, jak twier 


dził poseł, na terenach graniczą: | |arskiego, ppłk. Zawiślaka, 


cych z Polską są przedniemi stra 
żami Niemiec i najważniejszem 9- 
parciem dla całej akcji nietylko po 


litycznej lecz także kulturalnej í| 


gospodarczej. 

Ten sam poseł żądał, ażeby tak 
że i komunikacja kolejowa byla 
podporządkowana na terenac! 
graniczących z Polską punkiem 


dy marszowe, urządzone przez ob 
wód związku strzeleckiego Łódź 
— powiat. 

O godz. 9-ej ruszyło ze startu 
na PI Dąbrowskiego 14 sekcji w 
odstępach jednominutowych. 

Zebranych zawodników żegnały 
tłumy ludzi wśród których zauwa 
żyliśmy pp. woj. Jaszczołta, gen. 
Olszynę-Wilczyńskiego, ppłk. Smo 


Cieślaka, mir. Zabłockiego, 
Marszaiika, por. Woskowicza, star 
Rżewskiego, woj. komendanta pp, 
dr, Towarnickiego, insp. Niedziel 
skiego, kom. Nowaka, nacz. Sys- 
kę, Sztarka į wielu innych. 
| Po drodze przyjmowano masze- 
rujących wiwatami, @ wśród o- 
| siedli specjalnie przygotowanymi 
napojami orzeźwiającymi, 

W Aleksandrowie `zarządzono 


mjr. 
kpt.| K. 


|| 


reśo wchodzili między innemi pp. 
Amdrzejakowie, dr. Hercowie, Mar 
Kotełkowie, otoczyli ə- 


cinowscy, 
pieką przybywających  zawodni-, 
ków. H 


i 
Do Łodzi przybyła w wspania-, 
łej formie pierwsza w czasie 4 go-, 
dzin 14 min, 30 sek. policy» pol. 
państw. w składzie przod, Wolny,! 
post. Janowski, Jaros, Olczak, Ro| 
siak, Smukowski i Wesołowski. 
2 miejsce zajeła sekcja 28 p. S. 
. na czele z ppr. Szymańskim,! 
3 sekcja związku strzei. oddział 
Łódź I pod Wróblewskim, 4 sek- 
cja zw. strz. oddz. Łódź JII pod 
Rogowskim Marjanem, 5 sekcja 
zw, strz. oddz. Łódź V pod Sieciń 
skim, 6 sekcja zw. strz. oddz. Ale 
ksandrów pod Siecińskim, nastę- 
pnie zw. strz, oddz. Pabjanice, zw. 
| strz. oddz. Łódź III (2 sekcja), zw. 
strz, oddz. Radogoszcz i straż po- 


widzenia interesów Rzeszy nie-| 20-minutowy przymusowy odpo- żarna oddz. Aleksandrów. 


mieckiej, 

Niektórzy posłowie domagali 
się rozbudowy sieci kolejowej ned 
granicami Polski, 


Min. Składkowski 
w Łodzi 


W dniu wczorajszym: zatrzymał 


woj-Składkowski z maiżonką. 


D, minister przybył do Łodzi ke 


* mochodem o godz, 20 e; wieczo | 


rem i zatrzymał się w naszem mie 


ście jedynie na trzy godziny. 


Jak się dowiadujemy minister 


* Składkowski spożył ko'ację w Ma 


„ wojewody Lewickiego 
- grodzkiego 


linowej w towarzystwie pp. REMI 
i starosty. 
ego, ] 


Strzemińs 
czem niezwłocznie wyjechał dó 
Warszawy. 


Ee- 


czynek w czasie którego tamtej- 


Wpierw wojsko, a potem żona 


Slub nie daie prawa do odroczenia służby 


Jeżeli młody człowiek, żeniąc 
się przed odbyciem służby wojsko 
wej, liczył na odroczenie z tej ra- 
cji — chwili włożenia zielonkowe 
$o munduru — myli się; albowiem 
miodowe miesiące nie zwalniają 
od obowiązku paradowania z ka- 
rabinem. 

Jeżeli młoda kobieta, obierając 
sobie na męża człowieka w wieku 
poborowym, sądzi i ma nadzieję 
miłością swą wzruszyć serce wła- 
dzy i odroczyć chwilę przedzierz- 
śnięcia się ukochanego cywila na 


Trasa była bardzo ciężka wobec 


wojskowej. 


bohaterskiego wojaka — myli się, 
albowiem wojsko jest wrogiem mi 
łości i zatyka serce na mieczach 
bagnetów. 

Ministerjum spraw wewnętrz- 
nych orzekło kategorycznie, że 
zawarcie małżeństwa przed wstą- | 
pieniem lub. w czasie pełnienia i 
służby wojskowej nie daje prawa 
do odroczenia obowiązku służbo- | 
wego, a żony poborowych nie są | 
uprawnione do składania żadnych ' 
w tym kierunku podań. Ministe- 
rjum poleciło zarazem wojewo-, 


fikowame. 
Po posiłku w koszarach 28 p. S. 
K. nastąpiło rozdanie nagród 


przez gen. Olszynę Wilczyńskiego 
w towarzystwie będących po- 
przednio na starcie oraz z pośród 
przybyłych pp. ppłk. Bratrę, prok. 
Mandeckiego, nacz. Szulca, insp. 
Zakrzewskiego, radcę Denysa, Ber 
kowicza, Fornalską, komendanta 
zw. strz. Fornalskiego, dr. Feliksa ' 
nacz. Dychdalewicza, kom. Tor- 
wida, pp. Amdrzejaków, kom. zw. | 
strz. Plachowskiego, red. Piątkow | 


NYCH ŹRÓDEŁ  POLITYCZ- 
NYCH, PEWNE ZMIANY W RZĄ 
DZIE SĄ ISTOTNIE MOŻLIWE 
JUŻ W NAJBLIŻSZYM CZASIE 
PRZYCZEM ZMIANY TE BĘDĄ 
DOKONANE PRZY ŚCISŁYM U- 
DZIALE MARSZAŁKA PIŁSUD- 
SKIEGO. 

Marszałek wcale nie jest ciężko 
chory, jak chciałby widocznie ko- 
respondent niemiecki, ALE WŁAŚ 
NIE POWRACA DO SIŁ PO 
PRZEBYTEM PRZED KILKU 
DNIAMI ZAZIĘBIENIU. 


(ustąpienie gen. Toka- 


rzewskiego 
Dowiadujemy się, że szef biura 
personalnego gen, Tokarzewski w- 
stąpił z zajmowanego stanowiska 
wskutek z ostatniem przesunię- 
iem w korpusie ołicerów. 


ctem 
Min. Szładkowski 


na walkę ze szpieu 
gostwem. 
WARSZAWA, 23 marca, Mint 
ster spraw wewn. gen. Składkow 
ski przeznaczył 300 zł, jakie otrzy 
ntał z racji pensji kawalera „Vir- 
tati Militari”, na fundusz dyspozy 


| cyjny ministra spraw wojskowych 


Napad lifwinów 


skiego, p. Graczyka i innych dzia| na teatr polski w Kownie 


łączy strzeleckich. 

Nagrody otrzymało 6 sekcji, w j 
tem pierwsza przechodnią nagro-; 
dę wojewody Jaszczołta. 

Do zebranych zawodników prze 
mawiali gen. Olszyn Wilczyński, 
star, Rżewski i ppłk. Zawiślak, 
podkreślając tradycje  marszuj 
związaną z dniem Imienin marsz. 
Piłsudskiego. | 


$ 


dom, aby wyjaśnili władzom admi | 
nistracyjnym, że nie należy dawać | 
biegu tym podaniom, dotyczącym | 
odroczenia służby wojskowej, wno 
szonym przez żony. 

Wszystko to stało się na skutek 
śwałtownej a nieostrożnej akcji 
pewnej żony poborowego, która 
natarczywie lecz napróżno doma- 
gała się odroczenia służby wojsko Í 
wej swemu mężowi. | 

Teraz ministerjum spraw we-| 
wnętrznych zapowiada, że w spra 
wach tych nie warto się trudzić. * 


WILNO, 24 marca, (Tel. wł.) — 
Zerwanie afiszów, oznajmiających 
o przedstawieniu polskiem w Kow 
nie nie było samorzutnym aktem 
nieznanych sprawców, lecz częścią 
planowej akcji mającej na celu nie 
dopuszczenie do przedstawienia 
polskiego, 

W czwartek około godz. 9,30 u- 
słyszano na sali podczas przedsta 
wienia brzęk szyb za kulisami. 

Jednocześnie zamachowcy usiło 
wali przeciąć druty elektryczne. 
Omyłkowo jednak przecięli druty 
w sąsiednim hotelu, który pogrą- 


; żył się w ciemności, 


Szczęśliwym traiem zamachow- 
com nie udało się wywołać paniki 
na sali, Przybycie policji położyło 
kres burdzie, z 


Klejnafy za milion 
iranków 

skradła pokoj 

posła hiszpańskiego 

PARYŻ, 243. (ATE) Pokojów= 
ka attache poselstwa hiszpań: 
go w Paryżu hr. Guzmana ukra- 
dła klejnoty i różnych przedmio= 
tów wartościowych za cenę mil- 
jona franków, dalej zaś paszport 
dypiomatyczny i uciekła do Bruk- 
se! 


2_ TI., — „GŁOS POLSKI" — 1999 


Spowiedź przed straceniem 


Jak zginął jeden z organizatorów powstania styczniowego. 
Zygmunt Padlewski 


+ waniach rewolucyjnych do r, 1848 


Nr, 8? 


Z najnowszej liferainry 
amerykańskiej 
Witl-r Gatheri „Jeden 
z nas 

Z dwóch tomów tej powieści, 
jest pierwszy najlepszy, Opisuje 


w sposób jasny i prosty byt pew Jest w tych materjałach szereg | 
sposól 


Płock, godz, 2 i pół w nocy 


7 >n} Profesor uniwersytetu lwowskie prof, Szelągowsk'ego o „Listach listów skazańca i opis stracenia,! W tej chwili się dowiaduję, że 
nej amerykańskiej rodziny, której! go Adam Szelągowski pnzystąpił Pobiedonoscewa do Aleksandra przez naocznego świadka bezpo- dziś mam dokończyć ten żywot 
członkowie są typowymi przed- do oryginalnego, niezwykle cen- Ill-go". średnio po egzekucji spisany. | ziemski, Strasznie poważna to 


stawicielami różnych kiemmków, nego wydawnictwa, Pod nazwą 
a H ch dzisiejezej Ameryki. | ylmsurekcje” pojawił się Nr. 1 cza 
że Ai yti | sopisma, mającego na celu ogła- 

Między ludzmi celu, znajduje szanie materjałów i opracowań 
się również więcej już europejski do dziejów powstań oraz ruchów 


Ale na czoło wybijają się dwie) Podamy narazie dwa isty Pad- chwila, więc mie dziwcie się, że 
rewelacyjne sprawy, ujawnione ©- lewskiego, a jutro opis stracenia. niewiele w niej na napisanie cza 
becnie nie w formie opracowań * | su stracę, by tę godzinę, ostatnie 
historycznych, a w formie wprost| moje słowa, ty najpierwsza, czy- 


Wczoraj, wnet waszem wyj: 
ze źródeł archiwalnych dobytych r t tać będziesz, Dzięki za twoje ser- 


„,Ściu, wyrok śmierci został mi 


typ: niespokojny, bezczelny, wię 
cej uduchowiony, aniżeli 
bracia. 

Dobrze jest zapoznać się z tą 
rodziną farmerów; ukazuje nam 
ona inną stronę Ameryki, lepszą 


jego! 


spoleczno - narodowych w Polsce, 

Wychodzi on ze słusznego za- 
łożenia, że to, co nazywamy po- 
pularnie „okresem niewoli, win- 
no być raczej nazywane „okresem 
insurekcyjnym' į że okres ten wi-, 
nien być dokładnie zbadany, prze 


małerjałów, 

Jedną z nich jest raport policji 
narodowej o Zyśmunc'e Kaczkow 
skim, dowodzący niezbicie, ż2 ten 
wybitny powieściopisarz był szpie 


| rozkaz 
giem austriackim. „Insurekcje” o-, dziwne tylko, 
głaszają też w całości jeden z ta- 


przeczytany. Sądu prawie nie by- 
ło, gdyż wszystkie moje cdpowie- 
dzi były przeczące, Złapany by- 
łem bez broni — widać, że mieli 
tak sobie postąpić. (o 
że wczoraj zaczęto | 
o 12-ej sąd, a o 10-ej wieczór bez 


świellony natikowo. 


kich szpiegowskich dokumentów, mojej obecności już by! skończo- 


ce, które ze mną było do końca 
Powiedz najdroższym, najmilszyn 
Rodzicom moim, żem ich kochał 
z całej siły uczuć moich, i że z nie 
mi umieram. 

Brata Romka miłego do serca 


cis — siostry wszystkie 


niż Hollywood i Wallstreet. Treść tego pierwszego zeszytu spisanych przez Kaczkowskiego ny, błogosławię i kocham. Krewnych 


Życie tych ludzi na łonie na- 
tury, pośród omych pól i bydła 
jest bardzo prosto 1 przekonywu 
jąco ukształtowane, w ciagłej sty- 
ści z naturą i tu są najlepsze 
miejsce książki. 

Drugi tom ukazuje nam jedne- 
fo z członków rodziny we woj- 
nie; i tu uwidaczniają się słabe 
strony autorki. Opis wojny jest 
ujęty jednostrońnie, po amerykań 
sku, Jednakże inne miejsca książ 
ki, świadczą o znacznem uzdol- 
nieniu artystycznego, jasno czują 
cego umysłu, a chociaż opis woj 
ny nie jest udany, to jednak po- 
trafiła autorka stworzyć, w głów 
nej swej książki, przedstawicielkę 
nowej generacji amerykańskiej. 

. FL 


czi 


Pływający dom gry rocznicę swego istnienia. 


Niezwykły pomysł ame-; sto 


rykańskiego sprycizrza| 


Joh Weller, sprytny mieszka- i 
niec krainy dolara i wszelkiego 
rodzaju bisinessu, wpadł na po- 
mysł urządzenia, pływającego do- | 
mu gry, któryby dostarczał mie- 
szkańcom pobrzeża kalifornijskie-! 
go ekscytujących wrażeń hazardu 
a jemu kolosalnych z tego źródła 
ciągniotych zysków. 

W tym celu nabył on parowiec, 
którego właściciel zajmował się 
handlem drzewnym i przy dużym 
nakładzie gotówki przerobił sta- 
tek ten na luksusowy jacht. Na 
parowcu tym urządzono więc: 13 
stołów dla rulety i 21 przeznaczo 
mych dla pokera oraz rozmaite t. 
zw. „automaty szczęścia”, do któ 
rych obecnie strasznie pasjonują 
się amerykanie. 

Oprócz tego statek posiada 
wspaniale urządzoną jadalnię i 
dancing z przygrywającym przez 
noc całą jazzi em, 

Tak urządzona ta jaskinia gry 
odwiedza pobrzeżne miasta, a jak 
wielkie jest jej powodzenie, świad 
czy fakt, że w:ciągu trzech dni za 
trzymania się statku w pobliżu 
Los Angelos, kasa jego zrobiła o- 
brót przewyższający 600 tysięcy 
złotych marek niemieckich. I 


MAKS i ALEKS FISZER, 


Moralność 


Pani Pelitbougon przeglądała 
uważnie świadectwa Marji Grail- 
lard, rosłej į silnej wiejskiej dziew 
czyny, którą poleciło jej, jako słu, 
żącą do wszystkiego, biuro pośre- 
dnictwa pracy, 


è Gdy skończyła czytać, zapyta- 
ta: 


— A dlaczego właściwie panien; 
tą odes:ła od tej pani... panny de 
Valmonday? 


Dlaczego? 
dziewczyna. 


powtórzyła 


— Tak. Z jakiego powodu?... 

Marja Graillard wyciąśnęła ‘ze į 
swej czerwonej torebki, tak czer- i 
wonej jak jej ręce, koronkową 
chusteczkę, w rogu której widać 
było małe, artystycznie wyhałtó- 
wane „R. Prawdanodobnie jej po. 


jest też niezwykle interesująca.| w połowie maja 1864 r 


| go terenu 


a czele wydrukowany został 
fragment odczytu, wygłoszonego, 
w styczniu 1926 urzez marszaika, 
Piłsudskiego o roku 1863. Dalej 
znajduje się rozprawa dr. Adama, 
Lewaka o „Udziale polaków we, 
włoskich walkach o wolność" dr. | 
Marjana Tyrowicza o „Przygoto- 


Drugą jest wzruszająca „Spo- 
wiedź przed straceniem ' — ma- 
terjały, dotyczące tragicznego 
zgonu jednego z organizatorów po 


wstania styczniowego, Z. Padlew-| 
skiego, który 21 kwietnia wpadł] 


w ręce nieprzyjaciół, a 15 maja 
został rozstrzelany w Płocku, 


Konfirmacji jeszcze niema. Nie 
spałem dziś do piątej, czekając aż 
mnie wywiozą, ale d 
spokojnie. 

Całuję wasze rączki i nóżki 

asz całem sercem 
Zygmunt.. 


Dnła 15 maja 1863 r. 


Chicago chce uczcić 


swą stuletnią rocznicę olbrzymią wystawą 


światową 


Będzie ona bajką z tysiąca i jednej nocy 


W roku 1933 Chicago, jedno z 
największych miast amerykań- 
skich, obchodzić będzie stuletnią 


en wiek życia! Jak na mia-/ 
— ło mało, bardzo mało. 
Wśród dostojnych  tysiącletnich | 
miast europejskich Chicago bylo- 
by zaledwie dorobkiewiczowską! 
mieściną, bez tradycji i dostojnej 
patyny wieków. Ale na lądzie No 
wego Świata tempo życia idzie ze! 
wzmożocą szybkością i sto lat 


jętą dla nas rozpiętość wielkości 
i ruchu. 

Historja Chicago naprawdę przy 
pomina jedną z bajek, obiętych! 
cyklem tysiąca i jednej nocy. Da- 
tę swego powstania przypisuje o- 
no czwaritemu dziesiąlkowi lat u- 
biegłego stulecia, dosłownie w r. 
1833. 

Z punktu rozwój miasta bierze | 
kolosalne iście amerykańskie tem 
po. W czterdzieści lat później 
przedstawia się już wcale impomu 
jaco, a pod względem zajmowane-| 
i liczby mieszkańców 
śmiało rywalizować może z przed 
niemi miastami Europy, W roku 
1871 nawiedza Chicago wielka klę 


| 


| ska: miasto niemal w całości pa- 


zostawia na wszystkich zwiedza- 
jących wrażenie potężne į nieza- 
tarle, rysując się, jako olbrzymie, 


| nowoczesne miasto, pełne cudów 


techniki, po brzegi wypełnione ru 
chem wielkiego pędu życia. l 

Za lat cztery Chicago $ j 
będzie stuletnią rocznicę swego 
istnienia. Historyczny ten moment 
uczcić pragnie w sposób, któryby 
godnie zaprezentował jego olbrzy 
mi dorobek kulturalny we wszy= 
stkich dziedzinach życia i pracy. 


listnienia daje nawet miastu niepo Rolę tę snelnić ma projektowana 


na rok 1933 wielka wystawa świa 
towa, do zorganizowania której 
Chicago już przystąpiło, 

Już sam teren pod wystawę bu 
dzi sensacę, Ch'cago unabia sobie 
w tym celu ziemię, w postaci łań- 
coucha wysp ra jeziorze Michig 
leżącem tuż pod bokiem miasta. 


Obecnie w stadium budowy są 
już dwie mile kwadratowe wysp, 
Dodać należy, że pomiędzy wy- 
spami a wybrzeżem utworzona zo 
stanie laguna o długości 6 mil i 
szerokości 500 stóp. Położenie wy 


MĘŻCZYŻNI. 


da ofiarą niszczącego pożaru i zo cierp'avy na niemoc płciowa, ntrz: mają 


sta'e zrównane z ziemią, 
Odradza się szybko i wspaniale 
jak Feniks z popiołów. Wyrasta 
w tempie tak szalonem, że kiedy! 
w dwadzieścia dwa lata potem sta 
je się terenem wielkiej światowej 
wystawy Kolumbijskiej (1893r.), 


rzedniej pani było na imię Renee pani Petitbóugon, rumieniąc się 


aymonde lub Rozalja. Wytarła 
sobie głośno nos, poczem objaśni- 
To... to.. było | 
służbą... 

— Domyślam się, że odejście pa 
nienki było w związku ze służbą, 
— przerwaia pani Petitbougon, — 
ale co właśnie nie odpowiadało 
panience na tej służbie? 


— Co było?... Było to, że... Pani 
mnie pewnie zrozumie, Dotych- 
czas służyłam zawsze w miesz- 
czańskich porządnych domach. A 
u panny de Valmomday nie wszy- 
stko było tak po mieszczańsku... 
Nawet zupełnie nie po mieszczań- 
sku, i dlatego nie mogłam przy- 
zwyczaić się do takiej służby... 
Chsciaż myślę, że wiele dziewcząt 
chętnie godzi się do „takich“ ko- 
biet, Mówią, że się więcej u nich 
zarabie. Jeżeli jednak chodzi 6 
to wolę zarabiać mniej į nie 
yć w „takich domach j 

— A wiec ta pani de Valmonday 
była” „utrzymanią”'? — zawołała 


w związku ze 


zezw otom- kosztów przes Ik! w wy 

sovosei 1 sł ewent znaczkami pocz 

towemi beznłatw'e muia ksieżce o mym 
sersncy nym v vnalazku. 


„HEUREKĄ” 


Adres: ARTUR? INLIG, Cluj 3 (Rumunja, 
ul, Unversitait 1 


ekko. — To nazwisko wydaje mi 
się znane... muszę sobie przypom- 
nieć,.. De Valmonday... 

Pani Petitbowgon jest żoną pa- 
na Petitbougon, współwłaściciela 
domu „Gustaw Petitbougon, Os- 
kar Lechien et Cie." — Pióra do 
wachlarzy, 15 rue Bleue". Nie jest 
już ona młodą kobietą ma lat 46,' 


| całe jej życie upłynęło w atmosfe. 


rze cnoty i skromności, Marja 
Graillard służyła u kobiety lek-' 
kich obyczajów. Pierwszą myślą 
pani Peliibougon było: 

lziewczyma ta zbliska wdzia 
ła „tamto” życie. Z pewnością bę 
dzie miała dużo ciekawych rzeczy| 
do opowiadania. Jeżeli nie będę 
miała nic lepszego do roboty, por 
słucham... Przyjmę ją... 

Ale przypomniała sobie w tej 
chwili, że jej małżonek nie uzna e 
w sprawach moralności żadnych 
żartów. On się na to nigdy nie 
zgodzi. On, taki surowy, uczciwy. 

— Nie, nie, nie wolno mi jej 
przyjmować... Będzie mi robił wy. 


stawy zmajdzie więc cudowną o- 
prawę natury i tworzyć będzie wi; 
dok niezwykle malowniczy, l 

Specjalna komisia architekto- 
niczna przygotowuje plany wszy- 
stkich gmachów i budynków, któ 
te opracowane według artystycz- 
nie pomyślanej koncepcji tworzyć 
będą prawdziwą symfonję archi- 
tektury. Budynki te w swej kon- 
cępcji arch:tzlctonicznej mają być 
wyrazem, nowych sił życia prze- 
mystoweśo, rozwoju j postępu na 
polach um'ejętności technicznych, 
wynalazków, srodków komunika- 
cymych i artyzmu. Í 

Wystawa Chicagowska stano- 
wić będzie prawdziwy cud nowo- 
czesnego miasta. Zsprowadzone 
będą trzy ruchome chodniki į scho 
dy uliczne, prowadzące na po- 
ziom ulicy i na piętra budynków. 
Amtystycznie rozwiązane  płasz- 
czyany dachów służyć będą do lą- 
dowamią samolotów, przywożą- 
cych gości na wystawę. Wulka- 
niezne światła rotacyjne rzucać 
będą we dnie i w nocy potężne 
snopy promieni ilumnacyjnych.) 


| Na wolnem. powietrzu urządzony 


będzie olbrzymi amliteatr, mogą- 
cy pomieścić kiłkaset tysięcy 0- 
sób. 

Na czas trwania wystawy Chi- 
cago postanawia sprowadzić do 
siebie najanakomilszych muzy- 
ków, najlepszych aktorów, naj- 
sprawnie'szych atletów świata, W 
programie są uliczne koncerty, 
olbrzymie festivale i zabawy, wiel 
kie zawody sportowe. K. M, 


otąd siedzę dowie o trochę długów, 


| że nigdy 


tylko wyliczyć nie mogę, ale ich 
mam w sercu. Księdza Leona e 
modlitwę proszę. Niech się ojciec 
które zo 
stawiłem,,, i wiernie zapłaci co do 
grosza, Rzeczy, które zostawiam 
niech zbierze f na pamiątkę fae 
mili rozda. Te trochę pieniędzy. 
które tu zostawiam, proszę prze: 
słać do Krakowa p. Dawidowicz 
niech weżmie należność swoją, a 
resztę rozda ubogim. 


Bądżcie zdrowi i szczęśliwi o to 
Boga modlić będę jeśli Go 'zoba: 


czę, 


Matko drosa szukaj pociechy w 
Bogu, — Ja biedny nie mosłem Ci 
życia umilić, a teraz jeszcze go 
zatruwam. — On. cię za to poża- 


łuje. 
Zygmunt. 


Anesdoly feafra|nz 


Coquelin sławny aktor fran- 
cuski, zmarły w Paryżu przed 
kilkunastu laty, umiał przewybor 
me naśladować gesty, ruchy i spo- 
sób wysłarwiania się osób, które 
choćby raz w życiu widział. 

W początkach swej karjery sce 
nicznej udał się on raz do swego 
krawca, aby go uprosić o dalszą 
zwiokę w zapłaceniu jakiegoś 
dawnego rachunku... 

W tej chwili wszedł do sklepu 
jakiś pan, który odbierając świeżo 
ukończone dlań ubranie, bez zwło 
ki wyrównał przedstawiony mu 
rachunek. 

Aktor zasmucony westchnął głę 
boko. 

Co się panu stało? — pyta zdu 
miony krawiec. ; 

Mój Boże -- odrzekł Coquelin, 
— to jest człowiek, którego nie- 
stety nigdy nie potrałilbym w zu 
pełności naśladować, 

E 


Pewien kompozytor znowii, skar 
żył się przed znanym muzykiem, 

fo nie widzi na swoich 
koncertach. 

Pański brat przecież nie o- 
puszcza ich nigdy. 

Mój drogi panie — odparł mu 
zagadnięty — i ja nie opuszczał- 
bym ich, gdybym był w tem szczę 
śliwem położeniu, ca on: jest bo- 
wiem głuchy jak pień. 


rzuty jeżeli dziewczynę wpuszczę Valmonday tylko jedną osobę mia 


do naszego domul 


Nie wolno mi naruszyć spokoju 
domowego ogniska, 
Tak, panienko, tak, to pew- 
ne... zupełnie pewne, — jąkała się 
szukając odpowiednich słów, — że 
panienka ma zalety,. Jednak zda 
je mi się, że nie będzie się jej u 
mnie podobać... Boję się.., boję się 
że będzie tu miała za dużo robo- 
ty.. a ciężko. Proszę mnie zro 
zumieć dobrze.. U panny de Val- 
monday miała panienka tylko jed- 
ną osobą do obsłużenia; pannę de 
Valmonday,. U mnie są dwie o- 
soby: ja i mój mąż... l 

Wadoczńie Marja Graillard bar 
dzo chciała pozostać na służbie u 
tej nowej, mieszczańskiej pani, 
gdyż usiłowała ją za wszelką ce- 
nę przekonać, że praca bynaj- 
mniej jej nie odstrasza. 
i tylko o to chodzi, łas- 
kawa pani, to pani jest w biędzie. 
Proszę mi wierzyć, jertem tak sa- 
mo chetna do roboty, jak każda 
inna. To prawda, że u panny de; 


łam do obsłużenia, ale przyjaciel 
tej pani, pan Petitbougon był tak 
częstym gościem, że mialam zwyk 
le dwie osoby do obsłużenia... 
Pan Petitbougon? Mara Grail- 
lard powiedziała: „pan Petitbou: 
aciel panny: 


Pani Petitbowgon sądziła, że się 
przesłyszała. 

— Pan Petitb 
panny de Valmonday? Przy,acisl 


jon? Przyjaciel 


tej pani, przyjaciel panny de Val: 
monday nazywa się Pelitbougoa? 
— pytała niepewnie. — Proszę po 
wiedzieć, czy panienka nie wie, 
jaki to pan Petitbougon? 

Maria Graillard pokiwała głów- 
ką i rzekła: 

— Kim był ten pam Petitbou= 
gon? Ależ naturalnie möge pani 
powiedzieć, jeśli panią to intere- 
suje. Pan Petitbougon był to pan 
Gustaw Petlitbougon, współwłażci 
ciel wielkiego sklepu z. piórami 
przy ulicy Bleue, numer,, zaraz... 
zeraz, żeby się nie omylić.. nu- 
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Pogrzeb marszałka Focha 


Zwłoki bohatera złożono w Pałacu Inwalidów 


Wojska wszystkich państw sprzymierzonych złożyły u trumny hołd Zmąarłemu 


PARYŻ, 26.1, (PAT). Od wcze| otrzymał wczoraj depeszę od pre] go i senatu: sen, Lubomirski i pos.| 


snego rana Paryż przybrał wygląd] zydenta izby posłów francuskich| Czetwertyński, Polakiewicz, Dęb- 
żałobny, Olbrzymie tłumy paryżan| z podziękowaniem za kondolencję| ski, Gralinski złożyli wizyty kon- 
i osób przýbyłych z prowincji iļ i wysłanie delegacji na pogrzeb ś.| dolencyjne rodzinie marsz. Focha, 


zagranicy gromadzą się na ulicach 
kióremi ma przechodzić kondukt 
pogrzebowy, 

Wzdłuż tych ulic ustawiły się 
oddziaty wojskowe, tworząc szpa 
ler. Na gmachach publicznych i 
domach prywatnych powiewają ża 
łobne chorągwie, Latarnie uliczne 
przysłonione są krepą żałobną 
Sklepy, banki, biura, urzędy i 
szkoły są zamknięte. Wiele miejs 
cowości i miast prowincjonalnych 
urządza dzisiaj równocześnie lo- 
kalne ceremonje żałobne. 


Pisma poświęcają całe kolumny 


nych państw i ogłaszają oświad- 
czenia ambsadorów i innych prze: 
stawicieli państw sprzymierzonych 
i zaprzyjaźnionych. 
+$ 

Warszaw. korespondent „Głosu 
Polskiego” (S, B.) telefonuje: 

Marszałek sejmu p. Daszyński 


B. minister łotewski] Korpus dyplomatyczny przy Stolicy Apostolskiej 


defraudantem 

RYGA, 26 marca. (ATE) Dziś 
zakończony został tu proces prze- 
ciwko pierwszemu ministrowi woj 
ny Łotwy gen, Gofdmanowi, oskar 
żonemu o dokonanie szereśu nad 
użyć natuwy finansowej. 

Oskarżony był wybitnym działa- 
czem narodowym piastując z r 
mienia tej partji mandat poselski. 
Sąd skazał Goldmana na rok wię 
cienia. 


Síalin w sanatorium 


da nerwowo chorych 

RYGA, 26 marca, (ATE.) Z Mo- 
skwy donoszą, że wbrew pogłos- 
kom o wyjeździe Stalina w celach 
kuracyjnych ma Kaukaz w mo- 
skiewskich kołach politycznych u- 
trzymują, że Stalin przebywa pod 
opieką dwóch wybitnych lekarzy 
w sanatorjum ‚Gorkij, gdzie jak 
wiadomo spędził ostatnie dni swe 
go życia Ldnin. z 

Stalin pomimo energicznych za- 
leceń lekarzy odmówił wyjazdu 
na Kaukaz nie chcąc usuwać się 
kierownictwa polityką rządu. 

O chorobie Stalina już od mie- 
siąca kursują w Moskwie uporczy 
we pogłoski, według których stan 
jego ma być poważny. Ostry roz- 
strój nerwowy komplikuje się 
przez chorobę serca. 


tosel Tomczak 


o Generalnej Federacji 
Pracy 

Onegdaj w lokalu Zjednoczenia 
Pracy Wsi i Miast wygłosił poseł 
Tomczak referat p. t. „Panujący 
ruch robotniczy w Polsce". 

Prelegent uwypuklił postulaty 
materjalne klasy pracującej, rolę 
związków zawodowych w Polsce i 
zagranicą, omówił wpływ przeło- 
mu majowego na działalność orga 
nizacji zawodowych, oraz ustalił 
zależność związków zawodowych 
od partji politycznych. 

Następnie zapoznał zebranych z 
ideą syndykalistyczną i progra- 
mem Generalnej Federacji Pracy. 

Wkońcu omówił działalność B. 
B. na gruncie robotniczym i wyka 
zał inicjatywę Gen. Federacji Fra- 
cy w pracach związkowych z po- 
lepszeniem doli robotniczej. 


p. marszałka Focha, 


poczem odbyli dłuższe rozmowy z 


Amalogiczną depeszę  otrzymał| prezesami senatu i izby deputowa 
marszałek senatu p. dr. Szymań-| nych. 


ski od prezydenta senatu francu- 
skiego. 


+ 
PARYŻ, 26 marca, 
Wskutek pogorszenia się stanu 
zdrowia Clemenceau i marsz. 
Joffre nie wezmą oni udziału w u- 
roczystościach pogrzebowych. 


(ATE.) 


W godzinach wieczornych dele- 
gacja polska przyjęta była przez 
przewodniczącego grupy parlamen 


— | tarnej francusko-polskiej Locuina, 


* 
PARYŻ, 26 marca. (PAT.) Po 


nabożeństwie w katedrze N, Dame 


Przed trumną niesiono ordery i 
odźzmaczenia oraz prowadzono 
wierzchowca, okrytego krepą. O- 
bok trumny kroczyło 3 marsznł- 
ków Francji, 4 marszałków Anglii, 
minister wojny Painleve i generał 
amerykański Pershing, za trumną 
postępowali członkowie rodziny, 
obok prezydent Doumergue, przed 
stawiciele zagranicy z księciem 
Walji i ks. Flandrji na czele, człon 
kowie rządu, korpus dyplomatycz 
ny, delegacje parlamentu, organi- 
zacji itd. 

O godz. 10.15 wśród ciszy i v- 


Dziś przybyli tu na uroczystości| orszak żałobny ruszył ku domowi| gólnego wzruszenia trumnę u- 


pogrzebowe ks, Walji wraz z honoj Inwalidów, 


Orszak otwierał od- 


mieszczono na lawecie armatniej 


rowemi oddziałami wszystkich broj dział grenadjerów, za nim zaś szły| zaprzężonej w 7 koni i pokryto 
ni armji angielskiej, Ks. Walji to-; inne oddziały francuskie, delega- | 3-kolorowym sztandarem. Rozleg- 
A M warzyszą wszyscy marszałkowie; cje zagraniczne wojsk: Belgii, A-| ły się żałobne głosy dzwonów i 
R „EA ZAB DAE wojskowi Anglii: lord Plumer,| meryki, Anglji, Włoch, Polski, Porj ostre dźwięki trąbek gwardji repu| Flandrji, korpus dyplomatyczny, 
wej, przybyłych  delegacjom róż-| Allenby, Methuen, sir, Geirge Mil] tugalji, Rumunji, Jugosławii, Cze-| blikańskiej, 


| ne i sir Claud Jacob, 


| chosłowacji, Boliwii, 


Chile, Hisz- 


Orszak ruszył poprzez wypełnio 


Niezależnie od oddziałów an-| panji, Estonji, Grecji, Japonii, Łot ne tłumami ulice. Po dojściu na 


į gielskich przybyły tu oddziały ho- 
| torowe wojskowe Belgii i Czecho- 
| słowacji. 

i sę 

| PARYŻ, 26 marca. (ATE.) 
| Dziś przedstawiciele sejmu polskie 


wy, Libwy i Peru, delegacje zw. b. 
uczestników wojny, dalej niesiono 
sztandary pułków, rozwiązanych 


plac Zgody orkiestry wojskowe za 
częły grać marsyljanikę, a artylerja 
oddała 21 strzałów armatnich. Nad 


po wojnie, Za wojskiem szło du-| konduktem krążyło 60 samolotów. 


| chowieństwo z kardynałem Dubois 
| na czele. 


Po dojściu na plac przed domem 
Inwalidów armatę połową, konia 


| RYGA, 26 marca. (ATE) 


„Jaunakas Zinios“ w depeszach z 
Kowna donosi, że Chrześćjańska 


odezwę do ludności w której za- 

zmaczą, że 

UWAŻAJĄ RZĄD WALDEMA- 
RASA ZA NIELEGALNY, 

a przeto ludność jest zwolniona 

wobec tego rządu od wszelkich 

zobowiązań jak również i 

PŁACENIA PODATKU. 

Odezwa ta ma być wydana i od 

czytana w kościołach podczas nad 

chodzących świąt wielkiejnocy. 


| KOWNO, 26 marca, (ATE.) — 
| W związku z wiadomościami o ma 
| jącej się ukazać odezwie ducho- 


| wieństwa litewskiego do ludności, 


Demokracja miała wpłynąć na Bi. 
skupów Ktewskich, aby ci wydali, korespondentowi 


'a skierowanej przeciwko rządom 

Waldemarasa, dziś 

WALDEMARAS UDZIELIŁ NA 
TEN TEMAT WYWIADU 


EEEE ZES SDE OEE E 
m 


Od Wydawnictwa 


NUMER ŚWIĄTECZNY „GŁO- 
SU POLSKIEGO" UKAŻE SIĘ W 
SOBOTĘ W ZNACZNIE ZWIĘK- 
SZONEJ OBJĘTOŚCI. 

ZE WZGLĘDÓW  TECHNICZ- 
NYCH UPRASZA SIĘ P. T. INSE 
RENTÓW O ŁASKAWE WCZEŚ 


| NIEJSZE ZAMAWIANIE OGŁO- 


SZEŃ. 
TS ASSET RM 


Gzytajcie „Głos Polski” 


(| 
| 


W tych dniach, jak to już donosiliśmy w depeszach z Rzymu przyjęci zostali przez Papieża dyplo- 
maci akredytowani przy rządzie włoskim, którzy nowemu suwerenowi złożyli życzenia z racji pomyśl 
nego zakończenia konfliktu z Kwirynałem, Na ilustracji naszej widzimy Popieża w otoczeniu korpusu 
dypłomatycznego w sali audjencjonalnej Watykanu, 


Litwa ma dość Waldemarasa 


Duchowieństwo wystąpiło przeciwko „dyktatorowi” 


Projekt odezwy wzywającei ludność do niepłacenia 
1 podatkòw i nieuznawania rządu 


„Memeler Allgemeine Zeitung", 
oświadczając, jź żaden z duchow- 
nych 

NIE MIAŁBY ODWAGI 
złożyć swego podpisu pod tą o- 
dezwą 
Piotka o tej odezwie stwierdzam, 
mówi Wałdemaras, wyszła napew- 
no ze stronnictwa Chrześćjańskiej 
Demokracji, której to odezwa ta- 
ka była by bardzo na rękę. 

W dalszych swych wywodach 
Wałdemaras wyrażał się bardzo 
lekceważąco o opozycji, zaznacza 
jąc, że ludzie na prawicy są uparci 
lecz nie mają oni żadnego wpływu 

ODEZWA BISKUPÓW 
byłaby ciężkim 
PRZESTĘPSTWEM KRYMINAL- 

NYM 


marszałka ji podoficerów, niosą 
cych odznaki i ordery zmarłego 
ustawiono pomiędzy dwoma try- 
bunami, na których zasiadły oso- 
by urzędowe. Członkowie zw. b. 


uczestników wojny ustawili się 
przed trybunami. 
Na specjalną trybunę wszedł 


Poincare, który z głębokiem wzru 
szeniem wygłosił przemówienie, 

Po przemówieniu Poincarego 
przed trumną przedefilowały od- 


działy wojsk sojuszniczych, a pod 
czas defilady, która trwała 1 i pół 
godziny marszałkowie Petain i 
Lyautey stali po bokach trumny. 

Trumnę na lawecie wprowadze 
mo do wnętrza domu Inwalidów, 
dokąd weszli członkowie rodziny, 
prezydent republiki, ks. Walii i 


marszałkowie Francji i duchowień 
stwo, Wrota zostały następnie za- 
miknięte. 

Przed ostłatecznem umieszcze- 
niem zwłok obok grobu Napoleona 
trumna umieszczona została w ca- 
veau des gouverneurs, 

Nad trumną odśpiewano pieśni 
żałobne i odprawiono modły. 


se 

„Europa spłonęła 
Pożar wiełkiego statku 

transatlantyckiego 

BEPLIN (ATE) 26. 3. Dziś 
ułegł katastrofie ogniowej wielki 
parowiec pasażerski w warsztatach 
Glomm i Voss w Hamburgu. 
IParowiec ten obok okrętu „Bremen“ 
był jednym z największych parowe 
ców pasażerskich niemieckich. 
Spalony parowiec pod nazwą 
„Europa“ miał odbyć w lecie swą 
podróż pierwszą przez Atlantyk, 
Nad budową tego kolosa morskiego 
pracowało przeszło 3 tys. robot- 
ników. Przyczyny taktycznej por 
żaru dotąd nie stwierdzono, Pożat 
okrętu wybuchł o godz, 2 w nocy 
w kilku punktach pokładu jedno- 
cześnie. Pożar  umiejsco wiono 
dopiero w godzinach wieczornych, 

Wielu strażaków uległo zacza: 
dzeniu 

Okręt ten doznał tak wielkiego 
uszkodzenia, że nie będzie go w 
stanie naprawić. „Europa* posia. 
dała 46 tys. tonn pojemności. 


Aresztowanie 


sprawców napadu na 
pociąg pocztowy. 


POZNAŃ, 26. 3. (PAT). Prasa 
donosi o ujęciu przez policję 23 
bm. sprawców głośnego napadu na 
ambulans  pocztowo-osobowy na 
szlaku Rozwadów Dębica. Są to 
22-letni Edward Bedełka i 24-letni 
Czesław Starosolski. 

Bandyci dokonali rabunki 
100.000 złotych, poczem wyjechali 
do Ostrowia i Poznania, gdzie 
pod przybranem nazwiskiem hra« 
biego Jerzego Potockiego i Zdzi- 
sława Staszćwskiego zamieszkali 
w pierwszorzędnym hotelu, roz- 
poczynając wystawne życie. 

Kupili oni 2 auta i sprawili 
sobie moc ubrań. Rozrzutny tryb 
życia zwrocił uwagę policji, a 
podczas śledztwa przyznali się oni 
do napadu, 

_ Znaczną część zrabowanych 
pieniędzy odebrano im, jak również 
bogatą garderobę i oba auta, 


j babour Pariy 


w obronie tchórzów 

LONDYN (ATE) 26, 3 Na 
dzisiejszym posiedzeniu lzby Gmin 
toczyła się dyskusja nad wnio- 
skiem zgłoszonytu przez przedsta: 
wicieli Labour Party, żądającym 
zniesienia kary śmierci za tchó- 
rzostwo podczas wojny. 

Wniosek został odrzucony 174 


skierowanym przeciwko państwu. | głosami przeciw 108. 
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aa, — „GLOS POLSKI” — 1929 


Tr. wo 


KTO POKRYJE KOSZT 


robót kanalizacyjnych i wodociągowych 


Finansowe projekty magistratu robione są na.. Kolanie -- Koszt Kanalizacji b 


Stosownie do zapowiedzianego į powiedziałem na czwartkowem po to z tego wynika, że pomysł ten 
przez nas wszechstronnego 0- siedzeniu rady, iż magistrat został został opracowany w ciągu jedne- 
świetlenia zagadnienia kanalizacyj| wprowadzony został w przykrą sy 
nego, zwróciliśmy się z kolei doj tuację, 

Natomiast czynię magistratowi 
zarzut, iż tak ważną sprawę, jak 
sfinansowanie dalszej budowy ka-| zorcze, do których sie właściciele 
nalizacji opracowuje bez żadnego nieruchomości odwołają, uchwał 
przygotowania prawie że na kola-; odnośnych nie zatwierdzą. Ponie- 


prezesa Tow. Kredytowego m. Ło- 
dzi, Pan prezes Pogonowski udzie 
lif nam poniższych wyjaśnień. 

— Jak p. prezes zapatruje się 
na sprawę budowy kanalizacji? 


— Jako obywatel Łodzi uważam nie. (waż jednak ostateczna decyzja w; 
że miasto bezwzględnie powinno) — Na czem opiera pan prezes tej sprawie zapaść może dopiero, 
mieć kanalizację, Uważam rów- ten zarzut? w sierpniu lub we wrześniu, więc 


nież, że przystępujemy do jej bu- 
dowy nie zawcześnie, a raczej za 
późno. Chciałbym jednak zazna- 


w momencie prowadzenia 
wyszukiwać źródeł, według mego 
zdania iluzorycznych, Nie chcę 
przez to powiedzieć, iż odpowie- 


dzialność za sytuację, która się o-| na której zreferowano nam uchwa 
becnie wytworzyła, ponosi obecny; lony przez radę miejską w czwar 
magistrat. Przeciwnie, jestem zda- tek zmieniony projekt opodatko- 
mia, które, jako radny miejski wy wania 


Epopea 


Tabela wygranych 
loterji sez 


17961 
41986 


Po 3.000 zł. wygrały n-ry: 
30318 120777 

Po 2.000 zł, wyzrały n-ry: 
132303 154493 

Po 1.000 zł wygrały nry: 1680 36834 
43223 53250 55277 60215 60822 67906 
70017 85127 91507 93742 95985 96900 
97607 112242 115467 118088 161411 

Po 600 zł. wygrały n-ry: 10303 
22286 23116 25236 26852 31959 33732 
36405 39041 50699 54529 63194 69683 
71774 82811 83380 86746 100830 102549 
116330 119667 120229 123366 124186 
138089 143004 146947 155221 159497 
166772 173135 t 

Po 500 zł. wygrały n-ry: 4180 5221 
5731 7159 8172 11556 12874 13060 13310 
13837 14248 15514 15553 19003 19215 
20798 21681 23693 24784 28695 34369 
34546 35735 36166 36440 38006 38694 
42805 43827 48549 49389 50362 50389 
51911 53567 54709 55722 55752 56999 
57959 58884 59216 60483 60940 61374 
61735 64107 64627 65500 66029 68463 
68530 73192 73592 73841 76645 79529 
80296 81187 82075 82730 82784 86824 
90147 90581 90581 90589 91268 95068 
91409 97983 98222 98791 99604 101461 
101622 101737 101850 101978 105088, 
105354 105492 108986 112516 112648 
117772 119123 119713 120739 120946 
121016 128369 128707 128741 129933 
131215 136885 136483 145544 147306 
147329 148022 148480 152233 153619 
153894 153935 154192 155367 156232 
156828 157884 159415 161992 162380 
162885 163312 106197 167764 169358 
169563 170713 171718 174448 

STAWKI: 

23 32 125 353 706 802 39 44 1008 332 33 493 
616 19 732 68 831 916 71 2003 148 418 508 2! 
602 724 69 839 83 928 4023 217 91 7 
564 98 630 772 73 96 338 98 901 4044 
67 83 457 569 687 705 68 874 923 82 


Jako czytelnik „Głosu Polskie-! 
go” wiem, że na wtorkowej kon- nia pozostanie w zawieszeniu. 
ferencji prasowej magistrat zapo- 
czyć, że przystępując do tego, tak zmał panów z projektem finanso- uchwały, to muszę nadmienić, że 
niezmiernie ważnego dla naszego; wym. Niestety w czwartek magi-| Właściciele nieruchomości sień 
miasta dzieła, należało zgóry prze: strat przedstawił do zatwierdze-| już 100 proc. dodatek komunalny 
widzieć wszystkie trudności, jakie: nia radzie miejskiej zgoła inny pro| do podatku państwowego; podnie- 
z czasem musiały powstać, a niej jekt. Jeśli dodam, że w między- 
robót | czasie, t. z. w środę odbyła się w 
Tow. Kredytowem konferencja z 
udziałem ławnika Kuka i przedsta 
wicieli właścicieli nieruchomości, 


Dziś i dni następnych! 
rozpusty sfanatyzowanych i zaślepionych dam rosyjskiego dworu, n*ewol- 


nie żonglera szarlatanerji, czarnoksiężnika ciemnoty, grabarza Romanowych p. t. 


Główne kierownictwo filmu 
spoczywało w rękach 


dzie większy niż przewiduje magistrat 
Wywiad „Głosu Polskiego“ z prezesem Towarzystwa Kredytowego radnym Pogonowskim 


go dnia, 
z której niema wyjścia. 


właścicieli nieruchomości, 


— Czy projekt ten da rezultaty, 
jakich się magistrat spodziewa? 
— Jestem zdania, że władze nad 


do tego czasu sprawa opodatkowa 


— Co się tyczy formalnej strony 


sienie tego dodatku do 200 proc. 
równałoby się ruinie. 

— Czy wartość nieruchomości 
wzrośnie po jej skanałizowaniu? 

Co do tego, to jestem nieco od- 
miennego zdania, albowiem prę-, 
dzej czy później trzeba będzie do 
my skanalizować, a więc wydatek dodać, że magistra! 


ten jest uzasadniony Prócz tego ze starań o pożyczkę m, i. dlate- 
towarzystwo, którego jesiem pre- go, że miał poważne wątpliwości 


zesem udziela pożyczek, biorąc czy będzie mógł ściągnąć fundusze 


i te korzyści z 


į ten cel. 


wiona? 


wodociągów kosztować 


Ara RC DIEF, 


TA 


5022 7074 166 237 54 62 369 83 436 57 68 517 
617 32 91 945 78 6113 69 242 390 430 61 
521 32 650 58 84 7021 175 77 95 246 70 79 347 
75 514 66 78 634 48 722 69 $10 59 911 13 29 $113 
88 365 92 485 92 591 651 99 753 80 9038 295 544 
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658 78 780 507 47984 99 
352 61 416 709 29 
| 
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10039 40 155 75 80 233 5 
34 834 11017 110 78 478 525 45 48 661 82 700 
42 68 814 914 21 67 12291 317 39 400 506 21 45 
649 52 719 56 831 40 8% 941 81 1304» 59 96 412 
480 90 92 527 69 607 726 87 972 14027 185 259 

4 310 432 46 753 820 24 916 
$ 15080 199 216 513 50 54 90 644 47 711 17 65 
+ 814 17 914 16237 52 74 310 417 25 538 609 68 
17030 32 62 73 97 219 48 473 572 603 59 73 704 
854 904 46 18049 70 118 249 57 343 67 616 30 
744 824 73 19135 54 90 342 671 73 707 866 83 


987 

20094 308 18 30 531 35 72 650 67 85 135 902 
21077 166 237 89 308 407 508 792 977 22065 70 
181 283 351 92 725 838 75 23133 200 64 362 486 
503 64! 823 938 73 24064 89 290 313 502 92 
60 823 79 959 90 

25008 32 148 267 515 87 632 75 
909 11 26005 175 271 527 683 723 688 89 
59 27104 273 302 % 39 67 99 
71 73 842 953 28016 106 29 201 
29 909 39 70 89 29012 39 40 
855 73 

30072 97 435 521 608 47 
$ 31003 226 380 93 460 75 578 736 
| 32010 89 105 20 52 73 323 72 500 
| 807 73 912 38 65 35070 107 85 86, 
1 
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755 


g 
z 
= 
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727 832 41 42 84 34235 401 73 587 
25 26 85 92 108 250 459 903 31 92 36027 242 98 
585 781 824 86 37077 87 109 45 295 339 449 61 
96 516 93 786 821 78 969 38019 236 57 88 91 bts 
934 44 39033 90 101 4 17 66 72 231 316 95 298 
598 707 52 848 933 

40016 36 86 292 381 499 81 3451 96 612 33 
958 41097 168 79 260 408 41 SQ 510 720 25 76 
31 817 912 47329 47 529 014 35 35 43047 184 
357 606 511 90 638 57 96 534 901 56 44099 117 
23 416 530 37 495 970 

45015 80 121 95 203 47 76 350 444 517 603 
33 38 82 064 46133 224 439 42 46 95 6'* 70) 837 
98 949 47060 270 399 423 542 647 709 913 37 51 
48049 158 81 205 12 57 73 R2 84 363 76 F9 18 
72 710 40 59 555 *4 9ii 49003 39 75 36 59 223 
409 549 60 715 16 57 846 96 920 3E 


| 50007 34 101 53 93 213 344 55 413 %2 599 60] 
| 78 706 17 58 51138 76 267 364 91 95 488 611 51 
882 52220 52 315 405 31 52 622 51 806 2 10 24 
904 5 15 53090 151 86 365 719 63 92 907 76 54056 


225 36 70 317 51 562 S0S 


T 445 82 639 79 90 97 815 58156 311 37 94 469 
| 896 613 23 94 818 922 33 49 50052 134 245 319 
| 429 546 650 718 806 34 39 931 68 


CASINO 


„ZAGŁADA ROSJI" 


RASPUTIN i KOBIETY 


Dzieje czarnego kapłana rozpusty od początku jego szarlatanerji, aż do nikczemnej Śmierci. 


Ruzyna Mikołaja II — ks. Jusupowa. 


p EA 
Obraz ilustrowany orńiestrą symfoniczną pod dyrekcią LEONA KANTORA 
w połączeniu z chórem, który wykona pieśni rosyjskie. 


60033 116 135 39 403 21 824 44 61018 
390 525 45 666 747 823 62 917 47 50 99 62007 
35 98 158 262 84 324 545 70 616 35 68 710 35 
73 931 32 38 57 63038 56 196 503 620 37 38 52 
737 68 957 64092 267 371 75 81 536 621 78 45 
827 968 


65136 78 97 361 69 434 92 779 851 66071 88 
242 495 517 19 627 39 63 536 917 27 75 67055 
97 171 75 260 316 367 88 94 476 565 818 68144 
57 239 358 61 87 733 81 807 900 5 83 69054 91 
1179 203 313 61 409 504 5 622 84 763 

70087 125 78 236 76 306 84 471 661 828 36 
64 905 99 71027 83 184 319 31 92 618 753 63 
72060 382 97 445 51 527 699 737 887 904 73 73142 
3 8 212 82 95 307 88 464 537 449 74 87 666 727 
75 814 51 74033 40 56 311 452 86 837 407 68 925 

75003 118 10 264 2 36 91 312 381 546 58 716 
65 847 75 958 67 76089 327 92 547 603 49 714 83 
968 77009 T3 33 76 409 637 64 737 824 97 928 
51 78021 56 85 93 332 62 527 71 99 655 743 642 
79107 29 83 84 89 92 222 474 88 582 665 95 97 
737 875 81 97 937 

80012 9 272 84 389 71 432 532 6410 58 738 
96 832 936 81007 48 144 73 92 207 303 74 510 
61 646 58 741 44 945 74 82025 147 54 248 330 
45 49 84 446 558 683 S01 45 903 36 83097 198 
239 349 87 650 740 857 994 84002 5 93 130 95 
256 78 360 453 505 826 53 

85030 73 166 237 838 60 80 963 86030 95 133 
225 390 473 511 13 32 67 607 764 874 954 87099 
176 492 599 718 96 915 65 88015 269 424 90 804 
m ZE 30 59 75 89093 283 385 441 632 92 
54 8 

90002 87 172 245 74 334 81 433 510 58 639 
753 61 80 812 14 946 91021 47 50 96 118 42 371 
433 511 53 681 747 817 18 % 92054 62 100 72 
280 361 70 435 505 27 68 645 71 51 93097 101 43 
238 86 360 79 83 567 82 722 23 77 94157 359 415 
550 65 725 913 25 31 95470 587 94 613 25 711 
96023 237 518 618 776 97010 96 259 404 54 506 
34 98226 351 72 452 560 651 55 946 70 99051 62 
O WZORCE PISZE 
85; 

100129 36 280 361 412 44 83 588 7%4 82 825 

59: 


75 948 61 66 81 95 101097 345 595 679 762 903 
25 102041 139 45 217 35 375 569 86 627 66 982 
80 911 64 92 75 85 103053 87 279 322 63 445 744 
94 104436 79 623 96 750 97 810 50 90 

105047 66 123 86 87 360 425 558 627 31 83 
74 9 13 21 854 00 904 106027 561 620 44 67 711 
91 53 95 107234 488 %6 776 872 78 84 927 106127 


418 84 519 61 610 715 864 99 109024 127 211 
504 54 764 94 870 938 

110256 302 52 433 505 21 647 745 81 320 963 
74 111210 389 420 36 546 77 795 802 923 112149 
88 423 53 507 41 682 98 821 113173 210 69 548 
610 67 788 S4n 961 87 114033 228 318 64 547 
E82 87 718-24 901 

115062 75 234 70 375 420 611 54 813 902 
116109 60 78 545 799 841 932 57 117086 130 36 


pod wwagę wartość techniczną nie 
ruchomości, t. z. wartość murów, | my, że właściciele domów posiada 
placu, instalacji gazowej i elek-| ją aż 3/4 majątku m, Łodzi, to jeśli 
| trycznej, a więc również į instala- będą zmuszeni do zaciągnięcia po- 
| cji wodociągowej i kanalizacyjnej. | życzki, nie będą w stanie wypełnić 
| Muszę jednak dodać, że osiągnię- | zobowiązań, których cała ludność 
kanalizacji będą miasta nie jest w stanie wypełnić 
znacznie mniejsze niż wydatki na 


Początek o godzinie 4.30 po noł. 


| na pokrycie procentów, Przypuść 


— Jaki więc zdaniem pana pre- 


— Czy wobec tego uważa pan 7258 bylby sposób rozwiązania tej 
obciążenie właścicieli realności na 
rzecz kanalizacji jest usprawiedk | 


kwestji? 


— Proponowaliśmy magistratowi 
by utworzył tow. akcyjme, Za ak- 


— Tak, ale trzeba wziąć pod cje tego towarzystwa właściciele 
uwagę, że budowa kanalizacji i, nieruchomości wpłaciliby 2 miljo- 
będzie ny zł, przemysł — 2 miliony i 
znacznie więcej niż 200 milionów | wreszcie magistrat również 2 miljo 
które chce na ten cel wydać ma-; ny zł. rocznie, Z czasem gdy ka- 
gistrat, Jeżeli do tego dodamy, nslizacja zostanie ukończona, moż 
koszty przyłączenia do wybudowa naby przystąpić do spłacania tych 
nych kanałów to obciążenie wła-. papierów z opłat kanalizacyjnych. 
ścicieli nieruchomości jest niedo- Zresztą może zmalazłoŁy się inne 
pomyślenia. Wracając jeszcze do rozwiązanie, 
sprawy nowego podatku, muszę wcześniej nas o swych zamierze- 
t zrezygnował niach poinformował. 


gdyby magistrat 


to epokowy dramat, 
którego treścią jest 


308 433 68 69 80 542 80 83 34 901 118038 77 83 
243 412 23 561 741 51 53 92 838 92 977 119024 
83 112 85 507 34 508 629 71 805 9 

120020 245 450 595 728 859 968 80 121187 
254 82 340 95 783 819 122014 90 195 205 26 355 
405 657 712 813 36 45 909 123077 244 46 382 447 
707 683 848 63 967 124124 74 95 276 306 29 84 
475 92 516 56 76 94 767 87 874 939 43 

125098 148 479 663 851 903 51 126008 339 
423 514 608 57 69 702 16 31 35 127183 88 228 
79 535 619 750 £81 917 128102 73 88 353 66t 
69 729 77 88 826 129205 8 14 332 57 415 58 89 
93 738 558 62 946 82 

130202 401 27 87 554 609 850 909 131025 223 
62 535 66 706 414 99 583 603 132048 151 70 404 
46 63 617 806 94 133222 58 89 402 84 507 71 695 
762 953 609 134304 411 556 95 

135020 205 68 371 80 599 617 708 883 99 
949 136076 81 82 413 137081 87 124.59 72 353 
401 31 599 982 138289 325 44 51 77 478 727 911 
48 139009 37 107 24 62 96 308 45 51 57 94 512 
63 612 715 81 830 63 96 989 

140097 244 383 486 511 86 96-602 33 58 773 
$5 90 141165 72 73 373 435 43 77 643 740 8831 
956 142078 169 242 64 98 413 518 85 612 64 754 
57 64 869 79 908 143012 22 92 97 331 456 569 
738 810 21 33 85 91 14415] 242 78 386 424 5l 
87 515 27 675 701 38 884 93 

145124 31 68 92 299 573 714 49 823 59 992 
146242 442 48 530 647 807 973 78 167258 395 
450 519 723 58 70 83 816 941 48 71 89 148002 
110 77_78 286_354 68 99 484 615 840 941 149134 
70 99 246 50 397 535 707 406 826 

150032 85 191 219 428 54 79 582 628 47 762 
92 965 72 151091 99 261 67 310 419 99 586 785 
854 925 92 152110 245 351 401 560 79 719 47 
995 153113 328 57 476 522 631 995 154030 31 
101 64 200 28 30 88 315 17 45 74 89 451 535 624 
88 820 904 44 66 

155112 202 65 78 329 754 156027 246 434 60 
517 34 56 761 87 867 78 94 988 99 157007 109 66 
296 320 466 93 654 B1 701 15 67 815 920 44 57 
158064 92 114 252 81 349 614 712 65 978 159164 
332 45 541 617 746 47 828 945 

160172 216 402 76 641 43 707 28 45 862 DIE 
74 161200 15 40 65 354 419 38 582 693 850 901 
55 162015 96 342 437 582 637 859 764 84 8%) 921 
41 69 163102 218 99 305 24 481 84 639 743 57 
928 164040 100 81 323 25 959 87 

165043 140 365 408 42 76 89 541 765 884 855 
79 977 166005 33 105 85 201 84 412 580 636 804 
46 167036 61 286 389 660 % 769 880 168217 34C 
433 74 78 561 648 82 707 539 961 169118 253 GI 
328 61 463 577 620 42 713 803 68 

170004 57 68 166 214 79 82 346 84 591 677 
767 870 171028 126 27 206 77 363 550 667 %: 
701 15 81 905 172022 65 149 333 402 58 i 
988 173627 29 32 703 885 59 912 40 78 174 
206 333 94 485 584 734 946 


Nr. 85 


RADIO. 


PROGRAM WARSZAWSKI, 
ŚRODA. 


Występy komunistów na Pl. Reymonta 


21.111. — „GŁOS POLSKI" — 1929 


Godz. 1156 — Sygnał czsu z| Posłowie Komunistyczni Ros'ak i Kierszasiki za- 


Warszawskiego bserwatorjum 
rex epeo hejnął z Wieży 
Mariackiej w Krakowie, komuni- 
kat lotniczo-meterologiczny. 
12.10—13.00 — Konceit z płyt 
śramolonowych, gramofonów i pły 
ty z firmy B. Rudzki, l 

13.00 — Komunikaty: rolniczy, ! 
metorologiczny, oraz transmisja zł 
Krakowa notowań giełdy zbożo- 
wej krakowskiej. 

13.15—14,50 — Przerwa. 

14.50 — Komunikaty; meteorulo 
giczny i gospodarczy. 

15.10 — Odczyt z cyklu wykła- 
dów dla maturzystów szkół śred- 
nich p. t. „Batory“ — wygłosi prof 
Henryk Mościcki, 

15.30 — Komunikat harcerki, 

15.50—16,45 — Koncert z płyt 
śramolonowych. Gramofon i płyty 


ze składu Rudzkiego. | 


16.45—11.00 — Przerwa. 

17.00 — Odczyt z A org. 
przez Min, W. R. i Ó.P. p. t 
wStaróżyimość klasyczna a czło- 
wiek współczesny” — wygłosi dr. 
Ignacy Wieniawski, 

17, 
~ łosi dr. Marjan Stępowswi, 

11.35 — Koncert popotudniowy. 
Wykonawcy: Orkiestra P. R. TEG 
dyr. Józefa Ozimińskiego, Adela 
Comte-Wilgocka (sopran) i prof. 
Ludwik Urstein (akomp.). 

18.50 — Rozmaitości, 

19.10 — Odezyt p. t 
znawstwo a sztuka 
pułk. Mikołaj Wisznicki, 

19.35 — „Skrzynka pocztowa 
rolnicza" — wygłosi inż. Wacław 
Tarkowski. 

19.566—20.00 — Sygnał czasu. z 
Warszawskiego _Obserwatorjum 


„Krajo- 
wygłosi 


f twa, akcja przeciwlodowa i prze- nącej pod wodą kry. Dowódca pa 


'mprowizowali 


dwa wiece. 


Które rozpędzone 


zostały przez policię 


W dniu wczorajszym Plac Rey- 
monta był widownią wystąpień ko 
mumistycznych, w których rej pro 
wadzili posłowie komunistyczni 
Rosiak i Kierszalski. 

Rosiak i Kierszalski przybyli do 
Łodzi w dniu wczorajszym z War 
szawy i wprost z dworca kaliskie 
go o godz. 1 pp. udali się na Plac 
Reymonta, gdzie poczęli początko 
wo gromadzić obok siebie przypad 


| kowych przechodniów, do których 


zaczęli przemawiać, 

O wystąpieniach posłów komu- 
nistycznych powiadomiony został 
natychmiast 13 komisarjat p. p. 
Policja jednak widząc opór zgro- 
madzonych zawezwała do pomocy 
12 i 14 komisariat p. p. 


„| Pod dowództwem aspirantów No 
— „Skrzynka pocztowa" 


waka į Kurzawińskiego oddział po 


licji przystąpił do rozpędzania ze-| Plac Reymonta į tym razem tów- 
branefo tłumu w liczbie około nież poczęli gromadzić tłumy, doj 
1000 osób. Policja niechcąc do- których zaczęli przemawiać, Poli-| 
puścić do jakichkolwiek ekscesów | cia przystąpiła natychmiast do zli 
i wystąpień antypaństwowych, o-| kwidowania wiecu. Posłowie roz- 
raz użycia broni zawezwała do po poczęli wówczie wyścig z policją! 
mocy policję konną, która nacie- i wtedy, gdy policja rozpraszała ze 
rając na tłum zmuszała go do ro- branych w jednem miejscu, posło-| 
zejścia się, wie komunistyczni improwizowali 


NY eante aako a fonia so: wiec w innym miejscu, 
dał is yki Se osa] if t Wyścigi te trwały da godz. 6 po 
MEROE Np a dj poł, aż wreszcie przy pomocy 10 
zwiska pod adresem policji. Dzię- Hb oea, ARE Wyki 
Ki jednat spedzyśtej nicati hura ne. Sy io ic ©, 
dało się wpędzić w boczne: ulice. posłów zupełnie zlikwidowano. W| 


Po rozpędzeniu tłumu posłowie Ro czasie likwidacji jednego, i dru 
y iet. ie Oy 
siak i Kierszalski o godz. 2.30 pp. gieto wiecu aresztowano 11 osób, 


odjechali tramwajem w stronę mia które zostały Pezytr be izy 
Ryż wznoszenie okrzyków antypań- 
stwowych. t 

O godz. 4 pp. posłowie Rosiak) Wszyscy aresztowani zostali od 

i Kierszalski przybyli ponownie na, stawieni do wydziału śledczego. (p 


TĘ BY REZERWĄ TT 5 a AIEO PTT TYPY TTE TTP YTY PARY TEEN POTY PTR TACY 
———-——>>—: 


Zatory lodowe na rzekach 


zostały już usunięte — Trag:czna 
śmierć żołnierza pod :ołem 


Według informacyj, które nad- 
chodzą z terenu całego wojewódz- 


ciwppwodziowa dala dotychczae 


Urzędn ty 
a wyrównania dodatku 
mieszkan: we-o 

Zarząd centralnego stowarzy- 
szenia urzędników skarbowych ua 
zwolanem na wczoraj spec alnem 
zebraniu z udziałem delegatów z 
prowincji, postanowił zwrócić się 
z goracym apelem do rządu o wy-| 
równanie dodatku mieszkaniowe- 
go za rok ub. W motywach tych 


wypadku było wywrócenie się ło- 
dzi, spowodowane uderzeniem pły 


trolu, Wawrzyniak, któremu rów- 


Teatr i muzyka 


TEATR MIEJSKI 
„Dwaj panowie B", 

Dziś, środa, wesoła komedja M. 
Hemara „Dwaj panowie B" po ce 
nach popularnych. 

Od czwartku do soboty włącze 
nie przedstawienia zawieszone. 


Repertuar świąteczny, 

W niedzielę i w poniedzi 
wieczorem (1-szy i 2-gi dzień 
W. Nocy) „Dwaj panowie B". 

W poniedziałek o godz. 12 w po 
łudnie po cenach najniższych baje 
ka dla dzieci „Cudowny pierścień 

O godz. 4 po południu po cenach 
popularnych „To co na,ważniej» 
sze", 

Bilety w kasie zamawiań, 


TEATR KAMERALNY, 

Dzisięsza prem,era „Panny Ma 
liczewskiej”, 

Dziś dawno oczekiwana premje 
ra pełnej głębokich scen'czno-lite- 
rackich walorów 3-aktowei ko- 
medji Gabrieli Zapolskiej „Panna 
Maliczewska . 

Reżyser A, Węgierko, ze sztuki 
tej wydobył cały jej sentyment, 
realizm i koloryt, właściwy dzie« 
łom Zapolskiej, podkreśla ąc dra- 
mat kobiety walczącej o swoje pra 
wa, a nie zrozutnianej przez męże 
CY roli tytułowej Stetenja J 

roli tytułowej Stefanja Jar- 
kowska, 


Repertuar świąteczny, 
W niedzielę i w paciedzistok 
wieczorem „Panna Maliczewska” 
W poniedziałek o godz. 5 po po- 
łudniu po cenach zniżonych „Ko 
koty z towarzystwa”. 


Dudafkowa komisja 
pob srowa 


Astron. | dobre wyniki. nież groziło niebezpieczeństwo u- 


20.10 — Koncert kameralny, W p F tonięcia, został uratowany. 
przerwie komunikat Teatrów Miej Pozom wody na Warcie w pow. jA 


skich, Wykonawcy: Adelina Czap konińskim podniósł się do wyso- W pow. Sieradzkim Warta jest 
ska (sopran), Eugenja Umińske- kose 2 mtr, 30 cmi, wskutek już prawie zupełnie wolna od lo- 
Jaworska (skrzypce), Tomasz go kra ruszyła, tworząc miej- jó 


orste (klik: H E Ladwik dów. Jedynie pod miastem Wartą 
Urstein (akomp.) - a WIE soami zatory, które dzięki ener- Wczoraj przed mostem utworzył 


21,35 — Literacki wystep autor gicznej akcji, zostają szybko usu- się zator, który wezwani saperzy, 
ski Wandy Niedziałftowskiej-Do- wane. fw z ludnością miejscową, roz 
aczewskiej — transmisja z Wilna | ijają, 
Po godzinie 22-ei komumikaty: lot) W okolicy wsi Paprzyków pow.| $ 
niczo = meteorologiczny, Polskiej konińskiego woda przerwała wał 
Agencji Teleśraficznej (PAT), poli ochronny, zalewając obok leżące 
SB NOCI ROS I] łąki, Częściowo wał naprawiono. 
O Wa przerwany natomiast pod 
Urzedy państwowe wsią Brzezińskie holendry został 
czynne będą w piątek | 777 pogotowie natychmiast na- 
do godz. 13eej prawiony. 
Z powodu świąt Wielkiej nocy| Pod Uniejowem pow. Tureckie- 
urzędowanie w ministerstwa. 


a- 


Mag strat znowu 
Tym razem na 


Jak się dowiadujemy, magistrat 
wystąpił do Banku Gospodarstwa 
Krajowego z prośbą o pożyczkę w 


1 +. P 
| go, niestety, nie obeszło się bez WOPR 
urzędach państwowych kończy się *, E% wysokości pół miljona zł, na cele 
29 b. m. o godz. 13 dnia 30 o godz, nieszczęśliwego wypadku, inwestycji sportow ych, 


12. Dnia 31 b. m.i 1 
ko dni świąteczne wolne są 
zajęć, Normalne urzędowanie roz- 


W memorjale swym magistrat 
zaznaczył, iż chce zniwelować boi- 
ska w parku 3-go maja oraz parku 


A Jeden z saperów 60 pulku A- 
dam Machiliński w czasie akcji roz 


| szczupłych funduszów zł. 500. 
EAC ZROZZZEZKRZRKZEKA, UB 


uchwał zebrani podkreślili, iż zda z 
|ją sobie sprawę z konieczności u- dla r-c>nixa 1907 

trzymania równowagi budżetowej! Dnia 28 marca rb. o godz. S-ej 

państwa. nie mogą jednak pominąć rano przy ul. Pomorskiej 10, od- 
milczeniem krytycznego położenia będzie się dodatkowa komisja pos 

w jakiem ogół urzędniczy się obe- borowa dla poborowych r. 1907, 

cnie zmajduje. którzy do tego czasu nie stawili 

Na zakończenie zebrania za- się do przeglądu, oraz roczników 
rząd stowarzyszenia asygnował na Starszych odroczonych wzgl. nie 
fundusz walki ze szpiegostwem ze mających uregulowanego stosunku 
do służby wojskowej. 

Do komisji winni się stawić za- 
mieszkal; na terenie komisariatów 
P. p. 1, 4, 6. 7, 10, 12, 13, 14, a 
przynależnych ewidencyjnie do P. 


prosi 0 pożyczkę K. U. Łódź — Miasto Il, 


boiska sportowe D:żury apiek 
Pep urządzić place doj Dziś dyżurują apteki; G. Antos 


gier i zabaw dla szerokich rzesz| niewicz (Pabjanicka 50), K. Chą- 

młodzieży, a  przedewszystkiem | dzyńskiego (Piotrkowska 164), W. 

chce wykończyć budowę pływalni! Sokolewicza (Przejazd 19), R. 

aby ją można było w ciągu nad- Rembićlińskiego (Andzeja 28), J. 

chodzącego lata oddać do użytku Zumdelewicza (Piotrkowska 25), 

publiczności. | Kasprowicza (Zgierska 54), S, Tra 
* wkowskiej (Brzezińska 56). (p) 


poczyna się we wtorek 2 kwietnia. 


WIECZORY TEATRALNE 


TEATR MIEJSKI 


„Dwaj panowie B.“ — Komedja w 3 aktach 


Marjana Hemara. Reżyserja Jana Boneckiego 


Marjan Hemar zmobilizował w jjednoaktówka, że pozazdrościłby 
„Dwuch Panach B* armję dowci-|imu jej sam Courteline, 
pów; kawał siedzi na kawale i Hemar okazałby się wtedy 
kawałem powania. A przyznać|jdobrym inżynierem scenicznym, 
trzeba, że w przeważnej części|ale należałoby go wtedy pod kura- 
udały się te kawały, dowcipy i|telę postawić. 
bons mois. Z tej komedjorewjztki Mając taxi zapas dowcipów, 
naprawdę gejzer wesołości bucha NOR KAŁEK pa Osób 
i A s „;, [występujących w tym trzyaktowym 
Ale biednemu Hejmarowi nie ETE MIN miaiby 2 mich 
mogą krylycy podarować konstruk- ae — M utstatb! dpaść 
cji scenicznej jego sztuki. zrezygnować?  Musiałby odpaš 
I rzeci akt, piekielnie wesoły? Cui 
Istotnie jeśli chodzi o akcję, 


bijania zatorów utonął, Przyczyną 


niach, szukając wrażeń. Naturalnie, 
że jej odpowiada nawet taki pół- 
główek iak J. B. (Jerzy Brod. 
Nietyłko kobiety, ale i mężczyźni 
lubią słodycze, byle nie za dużo. 
Gdy już Broda mdli, zmyka przed 
Laurą w panczuym strachu, a jej 
list do niego zaadresowany inicja- 
łami „J B.“ dostaje do swych 
rąk nowy lokator J B. (Jan Bertoni). 
Scenę tę wybornie uwypuklił 
trzeci J B. (Jan Bonecźiy. 

Bertoni list otworzył, Zdawało 
się, że sobie narobił Digi Ale 
gdzież tam? Laura zamieniła we- 


terynarza na literata i sprawa 
załatwiona. 
Podwójnie na tem Bertoni 


skorzystał, Zdobyła go ładna ko- 


bieta, a on. zdobył dobry temat do) 


«omedii, nad którą się głowił z 
przyjacielem Gorzemem 


mE r 
ale wierzył... Brodowi. Naiwne, * 


przyjaciela Laura wpada do m e.| Do powodzenia sztuki Hemara 
szkania; wpada, bo Bertoni umknaj;| wyo | RA EOMRIE 
wpada, po Oc pre, f e B aak nadał sztuce temno 
1 e wpa | auta; R) Rz 

duki, a najgorzej wpada Gorzeń, | tem, NERIS IERA 
k ory pierwszy raz na swe oczy] osiągnąć nie możni Prowadził 
widzi Laurę, a mąż każe mu się| komedyjkę jak maste 

żenić z kochanką... AW CO 


Tak sę to dzieje, że człek|  Bertoniego kreował p. Krotke, 
Bogu ducha winien najbardziej |*tóry z równe młym jat nies 
wpada. frasobliwym mumorem robił ko 


mediopisarza 1 kocianka 
Gorzeniem był p. Zuiczz on 
włada sieroką skalą talentu; nie 
pamiętam. by kiedy«ol viek ji sąś 
rolę zepsji. Gra z wielk em Zde 
miowamen. ğ!zly me jżsl md: 
tzynem Raz tyko uyi murzy 12m, 
ale warsza sskum 1 dosconuiy n. 


Irzeci akt to pierwszorzędny 
turniej kawałów. Świetnie w nim 
sputod owane recenzja Boya i 
słonimskie40. 

Przy sominaam: budowa wadiiwa, 
To prawda. Wszyscy fakt ten 
stwierdzają. Dalej: trudno wyobrazić 
sobie, by w życiu sytuacje z taką 
dokładnością si; powiarzały. A 


I w uwrzeniu u awnd się jezo 


bono? A niech się ludziska dosyta 
wystrzelił lekkomyślny Hemar całą 


amunicję w pierwszym akcie. Drugi 
akt jest jedynie powtórzeniem 
osnowy jaknajdokładniej znanej z 
poprzedniego aktu; trzeci wpro: 
wadza zaś jeden jedyny nowy 
moment: zjawienie: się męża, który 
mógł z pewnoścą przyjść pod 
koniec pierwszego aktu. Przecięż 
już w pierwszym akcie mógł łatwo 
Bertoni dowiedzieć się od gamon o- 
waitego Broda, że uciekł przed 
Laurą gdzie pieprz rośnie, 


we dnie i w nocy prześjadu e goj€ 


swemi odwiedzinami i swą roze 
koszą, istnym ogrodem „udręczeń ” 


"Tu wtloczyłby Hemar sytuację zji pani Laura Starke, stóra się|gwalt ucieka przed Lawa. Dla-|struzami rozpiywa się po widownia 
końcowej sceny i powstałaby taka|szwendą po cudzych mieszka- Iczegy? Sam się nią nie przęsycił — lo wystarcza. 


bo ona | wang, 


Śmieją, skoro już jednego autora 
stać na to, by wywołać śm ech 
bez konieczności połechtamia wi- 
dza. 

Komedjorewjetka Hemara to 
niby kobieta nieco chida, troszkę 
anemiczna, źle zbudowana, ale 
bestija bardzo dowcipna, z vieprzy- 
kiem i wszystkiemi innemi przy- 
należnościami. Za taką kobietą 
mogą mężczyźni bardziej przepadać, 
niż za kobietą klasycznie zbudo« 


z główką, zawierającą 
wstrakt rozumu gąski i cielątka. 
+. 


Taką gąską 1 cielątkiem jest 


Komedja ta, grana przed na |więc brak psych logicznego praw 


nerw sceliczny i delixatnosć od- 


szemi oczami, obejmuje drugi akt, 
naisłabiej zbadowany, ale peilen 
astuslnych, wesolych _ wstawe:; 
chouzą po scenie dyr. Gorczyńsk , 
Węgierko, lunosza-5tęowski, ko- 
chany Łabędź-Łabędz i P. Mro- 
ziński bajecznie nasla lował mimikę, 
techy 1 chód Węgierki „głos 
niezupełnie odtworzył, a p. Wi- 
nawer idealnie imitował głos i 
gestykulację Junoszy Stępowskie- 
o. 


go. 

W irzecim akcie, który podob- 
nie jak popr elni akt nie posuwa 
akeji ani o krok — Berło na: 


! dopodonieństwa To prawda, Axcja 
|uielogiczna, to pra wda. 


4 Ale jakoś cągle plącze moje 


cien, U p. Zlicza nie zanie 
najmniejszy żart. 
Z pierwszorzędnam zacięciem 


myśli kobiela. Uma znów po-|kom cza-cnataster ; 
i A LENNY śTysyczaśn za: 
służy do scharasteryzowania sztuki|gpr.la rve gospod, 
Re piei sę gospodyni p. Dystaw- 
Bo, powiedzcież sami, czyż nie Wyraz i z 

„ czyż ni y prawdziwego uznania 
kochainy kobiety nielogicznej, jeśi|należą się p. Morske której 
tylko posiada wdzięk. A ta ko |śiczna gia i estetyczny strój 
medjorewiętka „to taka wiaśnie oudziły podziw. 
nielogiczna kobieta z dużym wdzię- > a 

Wystawa p, Macciewicza na 


kiem. 
l pocóż logiki wymagać od 

żartu scenicznego? Ma śmiech | 

iwsk zasić — a śmiech 1en dos | 


wyżynie artyswczaaj. Dowcipnym 
był pośaz puolidedożci JremjerJ= 
WEJ Na eelise 


Dr, W. Falień, 


SPLENDID 


= KRÓL KARNAWAŁU = 


Elga Brink i Gabriel Gabrio 


Bogata i efektowna wystawa! Olśniewający karnawał ! 


Zakłady 
radjotechniczne 99 


WARSZAWA 


21,111. — „GŁOS POLSKI" — 1929 


ŁÓDŹ 


| Osfafnim wyrazem fechniki jest 5-cio lampowy odbiornik 
»YPpLNY:. 


NATAWIS | 


KRAKÓW 


Piotrkowska 152, tel. 42-20, 


CZ 


ssj ve" 


Nieodwołainie ostatnie 2 dni! 


Największy tegoroczny film wytwórni „NORDISK“. 


Kapitalne kreacje! 


W rolach głównych: 


Orkiestra symfoniczna pod batutą A. CZUDNOWSKIEGO. 


W soboty i niedziele od godziny 12-ej do 3-ej cena wszystkich miejsc 50 gr. i 1 zł. 


Na srebrnym ekranie 
„ODEON”*, 


„Lotnicy“, Riff i Raff w rolach 


głównych. 


Świąteczny program kino-teatru 


„Odeon* należy bezwzględnie do 
majlepszych jakie. są wyświetlane 
w bieżącym tygodniu. 

(Widzieliśmy już na srebrnych e- 
kranach różne komedje z różnemi 
asami humoru, którzy nas pobu- 
dzali do śmiechu, widzieliśmy już 
kilkakrotnie Riffa i Raffa którzy 
rozsiewali na widowni beztroski 
humor, ale tym razem jako „Lot- 
nicy" byli oni niezrównani i do- 
wiedli że są bezkonkurencyjni, tak 
że śmiało można ich nazwać „kró- 
lami humoru”, 

Akcja tej wspaniałej komędji 
jest zaczerpnięta z niewyczerpa- 
nej kopalni tematów „wojny euro 
pejskiej'. 

„Lotnicy” zawierają niezliczoną 
ilość wspaniałych tricków, zaś hu- 
mor przez cały czas akcji nie scho 
dzi ani na chwilę ze srebrnego e- 
kranu. 

Całość doskonała i pozostawia 
po sobie wrażenie, 

Na dopełnienie programu dana 
jest doskonała  dwuaktowa ko- 
medja. ë 

sp muzyczna pod batutą 
p. Pietruszki dobra, 


Urzędniczkia „podpi= 
sywała' 


a magistrat będzie 
płacić 


Jalk się dowiadujemy, w wydzia 
le oświaty į kultury magistratu m. 
Łodzi jedna z urzędniczek, Ada 
Skorasińska, zamieszkała przy ul. 
Ogrodowej 28 dokonała defrauda- 
cji 3,000 zł. 

Skorasińska podrabiała podpi- 


sy koleżanek i w ten sposób otrzy| 
Defraudant-| 


mywała zaliczki 
ka po dokonaniu przestępstwa 
uciekla w niewiadomym kierunku, 
Dochodzenie ‘prowadzi wydział 


śledczy. (p) 


s ; z 
INa fundusz dyspozycyjny Marszałka 
| Odezwa związku oficerów rezerwy 
„Dzieci Łodzi“ 28 S. K. ruszył do walki ze szpiegostwem — Urzędnicy 


Kuratorjum szkolnego również — Akcja wojewódzka w toku 
KOŁEDZY — OFICEROWIE do obrony Rzeczypospolitej zdobę konieczną ; bezwzględną walkę że 


REZERWY. 

Minister Spraw Wojskowych f 
Marszałek Józef Piłsudski został | 
pozbawiony funduszu dyspozycyj- 
nego, funduszu który jest przezna 
czony na walkę z podziemnymi 
wrogami Państwa, 

My oficerowie rezerwy, którzy 
własną krwią pod wodzą Marszał- 
ka Józeia Piłsudskiego, wywalczy 
liśmy woiność Ojczyzny, zdobyłliś- 
my i utrwaliliśmy granice Rzeczy- 
pospolitej, nie możemy dopuścić 
do tego, by wrogowie spokojnie 
podkopywali byt Państwa, by Mar 
szałek Józef Piłsudski jako Mini- 
ster Spraw Wojskowych, był bez- 
silny, wobec szeroko rozgałęzione 
go nieprzyjacielskiego szpiegostwa 

Stajemy przeto do apelu, czujni 
na każde niebezpieczeństwo gro- 

| żące Państwu, a jak ongiś walczy 
liśmy i ponosiłiśmy trudy wojenne, 
tak dziś zmobilizujemy wszystkie 
nasze zasoby i konieczne środki | 


|sap.) do składania 


dziemy, 


sk 
Wzywamy przeto wszystkich o-| Wczoraj wieczorem w 


ficerów rezerwy, członków związ- 
ku w pierwszym rzędzie, oraz tych 
obywateli, którym całość Państwa 
na sercu leży, do składania dobro 
wolnych składek na fundusz dy- 
spozycyjny dła Ministra Spraw 
Wojskowych Marszałka Józefa 
Piłsudskiego, 
* 


W poczuciu trosk o bezpieczeń 
stwo Armji i Państwa spowodo- 
wane skreśleniem funduszów na 
walkę ze szpiegostwem Korpus 
Podoficerski 28 p. S. K. złożył zł. 
250 na fundusz dyspozycyjny Pana 
Ministra Spraw Wojskowych 
Pierwszego Marszałka Polski Józe 


szpiegostwem. 


związku podeoiicerów rezerwy od- 
było się organizacyjne posiedzenie 
wojewódzkiego komitetu zbiórki 
na fundusz dyspozycyjny dła Mar- 
szałka Piłsudskiego, 

W skład komitetu wchodzą 
przedstawiciele wszystkich organi 
zacji b. wojskowych. Postanowio- 
no natychmiast powołać powiato- 
we komitety i wydać odezwę do 
całego społeczeństwa. 


+ 

Urzędnicy i funkcjonarjusze niż- 
si kuratorjum okręgu szkolnego 
łódzkiego, solidaryzując się z ini- 
cjatywą federacji związków obroń 
ców ojczyzny złożyli sumę 142 zł. 
50 groszy na fundusz dyspożycyj- 
ny pana ministra spraw wojsko- 


fa Piłsudskiego i wezwał korpusy | wych. 


Podoiicerskie pułków  Kaniow- 
skich (29, 30, >1 p. p., 6 p. uł, i 2 p. 


iunduszów na! 


Suma ta została wpłacona w 
dniu 26 bm. w PKO. na konto cze 
kowe 13170 (właściciel konta fede 


SPLENDID 


Początek o godzinie 4.30 po poł. 


Nadzwyczajna gr. 


Tegoroczne awanse 
piicerów 


ogłoszone będą 
w kwietniu 


Jak się dowiadujemy, wkrótce 
nastąpi ogłoszenie listy imiennej 
wansów oficerskich. Lista miała 
być ogłoszona w ciągu marca, jed 
nakże biuro personalne MSWojsk 
z powodu nawału pracy przy ust: . 


lokalu | laniu listy oficerów przeniesionych 


w stan spoczynku i oddanych do 
( dyspozycji D. O. K., prace nad u 
| staleniem listy awansów zmuszo- 

ne były opóźnić, 

Ogłoszenie listy awansów na: 

stąpi w początkach kwietnia r. b 


Kupcy żądają przywró 
tenia 


dawnych opłat weksio» 
wych 
Jak się dowiadujemy, bawiła w 
Warszawie w ministerstwie skar- 
j bu delegacja kilku stowarzysze: 
kupieckich, w sprawie uzdrowie- 
nia stosunków kredytowych. 


Delegacja ta złożyła minister- 
stwu memorjał, w. którym propo. 
nuje ułatwienie dla zbyt długiego 
kursowania weksli przez przywró 
cenie starego sysiemu dodatko- 
wych opłat stemplowych dla we: 


racja związków obrońców ojczyz- ksli, wystawianych na termin dłuż 


ny), 


Poparzenie 


3-letnie dziecko wpadło 
do balji z wrzątkiem 


Wczoraj w domu przy ul. Nowo- 


Łakomy pije 


nawet... lakier 


Zamieszkały przy ul. Wólezań-| 


skiej 34, 31-letni Roman Łakomy 


Upadł i złamał sobie 
nogę 
Przed domem przy ul, Cegielnia- 


Kątnej 3 miał miejsce nieszczęśli-| w celu samobójczym napił się mie, nej 38 niejaki Moszek Licholak, za 


| liczący lat 5 wpadł do balji z go-| 
ącą wodą, ulegając bolesnym po-| 


| parzeniom. 


Lekarz pogotowia po udziele: 
1 pi zej pomocy pr. 
o szpitala. (p) || 


rem. 


Wezwany lekarz pogotowia ra-! 


tunkowego, po przepłukaniu żołąd 
ka pozostav doszłego samobój 
cę na miejscu. (p) 


upadł tak nieszczęśliwie, że złamał 

lewą nogę. = 
Legarz pogotowia ratunkow 

po udzieleniu mu pierwszej p 


| cy przewiózł go do domu. (p) 


szy niż trzy miesiące i specjalne 
ulgi dla weksli wystawianych ne 
termin do 6 tygodni. (p) 


Nieszczęśliwy wynadek| Straszna śmierć 


pod kołami tramwaju 
Wczoraj przy ul. Aleksandrow- 
I skiej obok domu Nr. 22 wpadł pod 
przejeżdżający tramwaj:5=letni Pin 


wy wypadek Zygmunt Sławińs%i,| szaniny kwasu siarczanego z lakie, mieszkały przy ul. Zawiszy 30,| kus Rapoport. Wagon tramwajowy 
| przechodząc ulicą poślizśnął się i! 


zśniótł chłopcu klatkę piersiowa 
Wezwany lekarz pogotowia “a 
| tunkowego przewiózł chłopca po- 
nego opieki rodzicielskie 
itala Anny Marji w stanic 


a. (p) 


Nr, 81 


Ziazd Pracowników Inst. Użyt. Publicz. 


„(I — „GŁOS POLSKI" — 1929 


Wiadomości sportowe 


Odny! się w dniu wczorajszym w Łoczi 


W dniu wczorajszym w lokalu 
zw. instyt. użyt. publicznej odbył 
się zvezd okręgowy członków te- 
to związku. 

Udział brali przedstawiciele 13 
oddziałów swiązku z okręgu łódz- 
kiego i kieleckiego. Zjazd zagaił 
prezes okręgowy p. Wo/dam, a 
przewodniczył p. Jaroszek. W cb 
radach uczestniczył również wice 
prezes zarządu głównego p. Neu- 
gebauer. U 

Sprawozdanie z działalności 
związku wygłosił p Wojdan, zwra 
cając uwagę obecnych na ruch 


konsolidacyjny, oraz realne wyni 
ki współpracy przemysiowei to 
dzi z miastami jej okręgu. Rele- 
rent zwracał uwagę na koniecz- 
ność utrzymania ścisłego kontak- 
tu z oddziałami, oraz na nu edno- 
stajnienie współpracy. 

Następnie zjazd przyjął kilka 
rezolucji, w których stwierdził, że 
klasa pracująca nie ma wpływu 
na bieg spraw państwowych, że 
kapitał wywiera silny wpływ na 
wszelkiego rodzzńu sprawy. 

Wreszcie powołano nowy za- 
rząd okręgowy związku. (p) 


Zapił się na śmierć 


Ponura trasedja robotniczej rocz ny 


W domu przy ul. Nawrot 7 zaj- 
mowst skromne rażeszkanko wraz 
z żoną i dziećmi niejaki Franci- 
szek Kowalski. 

Kowalski przez długi czas, peł- 
nif obowiazki dozorcy. Za piiań- 
stwo i niespełnienie swych abo- 
wiązków został pozbawiony pra- 
cy. 
W domu zapanowała nędza, tem 


bardzie. że Kowalski jeśli nawet ; 


co zarobił to przepijał. Nadome 
złeśo wracając do domu w stanie 
7 źwym wszczynał stale «- 
ry i bóńki z żoną: Po pijane 
atował dzieci, które bały się 
ojee, jak ognia. 

Wczoraj powtórzyła się zwykła 
scena w domu Kowalskich. 

Franciszek Kowalski wróciwszy 
do domu w stanie nietrzeźwym po 


Poc'ą$ Świąteczny 


Jak się dowiadujemy, dyrekcja” 
kolejowa ustaliła szereg pociągów 
w przeddzień świąt, celem umo- 
żliwienia większej ilości pasaże- 
rów wy;azdu na święta. i 


sprzeczał się ze swą żoną, po- 
czem us: y przy stole nap 
nit sobie szklankę wódką, które” 
wypił sam całą butelkę. Wkrótce 
w stemie zupełnej niepoczytalnoś- 
ci osunąwszy się na krześle za- 
sn 


kież było Sanii żony je- 
go, skoro usiłując go obudzić prze 
konała się, iż Kowa!ski 'est dręt- 
wy i nie okazuje żadnych znaków 


ca. 

Kowalska podniosła alarm. Zbie 
gl się sąsiedzi, 

Werwano lekarza pogotowia ra 
tumlkoweśo, który stwierdził zgon 
Kowalskiego. Jak orzekł lekarz 
piła, neskutek zatru- 
jem alko- 


prze- 
wieziono do prosekt miej- 
skiego. (p) 
Łódź—Wa'szawa 


Do Łodzi wysłany zostanie z 
Warszawy specjalny pociąg w dn. 
30 bm. o dodz. 13-24 z dworca 
głównego. (b) 


Nowy związek 
inwalidów 

Władze administracyjne za-! 
twierdziły w Łodzi żydowski zwią 
zek inwalidów wojennych, który 
rozpoczął rejestrację inwalidów. 
oraz wdów i sierot po woskowych 
żydach. } 


Krwawy napad 


nożowników na prze” 
ch>dnia 


W dniu wczoraszym w godzi- 
nach popołudniowych trzech nie- 
zmanych napastników na ul. Fran 
ciszkańskiej 30 napadło na powra 
cająceśo do domu 21-letniego Ste 
fana Retelewsxiego, Sikawska 4, 
i zadało mu 6 głębokich ran no- 


Związek mieści się przy ulicy żami w piersi i plecy, poczem 


— r e m 


Wspaniały sukces Ł. R. $.-u 


ŁÓŃS— Poionia (Warszawa) 4:2 (2:). 


POLONIA: Keller, Jelski — No 
wikow, Seicter — Hyla — 
gowski, Zimowski — Gumowski 
Paweł — Ałaszawski | — Suchoc 


ki Jan — gier. 

ŁKS: Maz éa — Gałecki, Trz 
miela — Kęd zawski — Pe$za, 
| Durka — So — Król — Jań- 
| czyk —Śledź. 

Polnja w pelnym, z wyjątkiem 
Bułanowa, składzie. Siogowski 


doznał na treniggu przed me- 
czem koniuzji, która odbiła się 
na jego grze. ŁKS osłabiony bra 
kiem Jasińskiego i Aldka. przy- 
ciem Jańczyk grał drugi mecz 
z rzędu. 

Grę rozpoczyna ŁKS z wiatrem 
Polowa gra pierwszy kwzdrans 
w dziesiątkę bez Stogowskiego 
W 18 minucie z główki Jańczyka 
po dośrodkowaniu Sowiaka pada 


pierwsza bramka dla łodzian. W 
4 minuty później Król podwyższa 
wyndk z centry Śledzia. Polonja 
zrywa się i przeprowadza kiika 
niebezpiecznych wypadów, lecz o- 
brożca ŁKS-u stojąc na wysokoś- 
ci zadania. 

Pod koniec pierwszej części 
gry Ałaszewski ostrym strzałem 
zdobywa efektowną bramkę. Do 
pauzy wynik 2:1, 

Po przerwie gości. pole do po- 
pisu ma Mila, który spisuje się 
znakomicie. W 20-ej minucie z ro- 
gu doskonale bitego przez Durkę 
Xról głową zdobywa trzecią bram 
S prowadzi 3:1. Polona po 
la się przyśnieść, w rezultacie 
cześo w dwie minuty później Dur 
ka zdobywa czwartą bramk». W 
dalszym ciągu gra otwarła. W o- 
statnich minutach Polonja osiąga 


przewagę i Afaszewski ustanawia 
wynik dnia. 

ŁKS. górował ambicją i wolą 
zwycięstwa. Wynik zasiużony. 

drużyny łódzkiej na wyróżnie 
nie zasługwe Mila, który był bo- 
katerem dnie. W obronie pewny: 
Gałecki i Cyll. Pomoc grała nad- 
zwyczaj ambitnie. W napadzie naj 
lepszy Król. 

W drużynie Polonii najlepszy 
był Ałaszewski I, zdobywca obu 
bramek. Z graczy toruńskich za- 
dowolnił jedynie Suchocki. Brak 
zgrania w drużynie stołeczne! był 
rażąco widoczny. W pomocy bar= 
dzo pracowici Hyla oraz Seichier. 
W obronie bardzo dobry Jelski, 
Keller poza drugą bramką — bez 
zarzutu. 

Zawodzmi kierował p. Baranow 
ski z Poznania—niezdecydowany. 


Kronika sportowa 


ŁÓDŹ BIJE WARSZAWĘ 9:5, | 


| W-dniu wczorajszym odbyły się 

w sali KI. Sp. Zjednoczone między 
miastowe zawody bokserskie 
Łódź Warszawa, z:koñńczone 
zwycięstwem łodzian w stosunku 
9:5. Wyniki technicznie przedsta- 
wiają się następuąco: 

Waga musza: Urkiewicz (W.) — 
Maloszczyk (Ł.) Wynik remisowy. 

Waga kogucia: Staniszewski 
(W) — Cyran (Ł.) Zwyciężył na 
punkiy Cyran. j 

Waga piórkowa: Ostr (W.) —| 

| Klimczak (Ł.). Zwyciężył na punk 
ty Olifir. 

Waga lekka: Głowacki (W.) 
Seweryn'ak (Ł.) Zwyciężył na 
prnkty Seweryniak. 

Waga półśrednia; Wysocki (W.) 
— Kuropak E) Zwyciężył na 
punkiy Wysocki, 

Waga średnia: Kubicki (W.) — 


| Kłodes (Ł.) Zwyciężył na punkty 
| Klodas. 


| Waga półcieżka: Mizerski (W. 
| = Kempa (Ł.) Zwyciężył na punk 
ty Kempa. 
„Mecz wagi ciężkiej nie odbył 
się. 


Turyści wystąpili w składzie na 
stępuiącym: Michalski, Kubik AL 
— Niewiadoms Hinc — Wieli- 
szek — Kahan, Michalski II — Sto 


| 
PORAŻKA TURYSTÓW. | 


MECZE FOOTBALOWE 
NA PROWINCJI. 

ZGIERZ: Orkan (Łódź) — Sokół 
(Zgierz) 7:1, Zasłużony sukces dru 
żyny łódzkiej. 

PABJANICE: Burza I — Ha- 
koah I 5:0. Znaczna przewaga dru 
żyny miejscowej. 

TUR. — Burza II 2:1, Sędzia p. 
Szer. 

PIC. — Sokół 6:0 (0:0). Nadspo 
Gz óroki wysokocytrowy sukces 


KARASIAK W POGONI? 

W dniu onegdaśszym sfery spor 
towe naszego miasta obiegła wia 
domość, że doskomsły obrońca Tu 
rystów przenosi się na stałe do 
Lwowa i grywać będzie w Pogoni. 
Jak się zdołaliśmy poinformować, 
Karasiak rzeczywiście wyjechał w 
dniu wczorajszym do Lwowa w to 
warzystwie, bawiącego chwilowo 
w Łodzi gracza Pogoni Hankiego. 
Wedłu” ` jednakże wszelkiego 
prawdopodobieństwa Karasiak nie 
będzie mógł grywać w Pogoni, 
gdyż nie otrzymał ienia z 
Ki. Turystów. 


MECZE PIŁKARSKIE W KRAJU 
WARSZAWA: Ruch — Leg'a 2:1 


(1:1). Nedspodziewany sukces Ru- 
chu w spotkaniu o mistrzostwo 


SIATKÓWKA - KOSZYKÓWKA 

— NARODÓWKA Z OKAZJI 

ZJAZDU YMCA. 

Zorganizowany ubiegłej soboty 
przez YMCA. wieczór sportowy 
w Gimn. Niemieckiem, z okazii 

„zjazdu swych delegatów — zgro- 
madził b. dużo publiczności, żąd- 
nej ujrzenia godziwych rozrywek. 

Szereg meczów rozpoczęły dru 
żyny żeńskie: 

SIATKÓWKA, 

AZS. (Warszawa) — WKS, 30:16 
(15:12), 

AZS. (Warszawa) 
24:28 (9:15). 

KOSZYKÓWKA. 

AZS. (Warszawa) — G. Niemiec 
kie 19:21 (9:4; :15). 

Na zakończenie rozegrały dri 
żyny YMCA. mecz o puhar „Ex- 
pressu Wieczornego”, którego 
przebieg był następujący: 

KOSZYKÓWKA. 

YMCA.—Przyjaciele 26:16 (8:10) 

PIŁKA NOŻNA W ŁODZI. 

ŁTSG. — Hakoah 9:2 (5:1). Za- 
służony sukces ŁTSG., który za- 
demonstrował koncertową gre 
Bramki dla zwycięzcy zdobyli: 


YMCA. 


Ligi Bramki dla zwycięzcy zdoby Francman II — 3, Wuensche — 2, 


Sienkiewicza 3/5. (b) I zbiegli. (p) : Gąsior 


W:no naświetłone lecznicze 


| Tokaj Medicinal 
| WITAMIN 


i Peterek, Dia Legii 
larski — Ałaszewski — Kulawiek Steuerman. Sędziował łodzianin 
— Frankus. lp. Wardeszkiewicz dobrze. Na- 
Warta wystąpiła w na'siiniej- wrot usunięty został z boiska. 
szym składzie. Pokazała koncert KRAKÓW: Garbamia — Wisła 
gry. Doskonale strzałowo byla u- 2:2 (1:2), Mecz towarzyski. Wisła 
sposobiona linia ataku, zwłaszcza wystąpiia bez Reymana, Balcesa 
Przybysz i Stafiński. Od pierwszej i Czulaka. Bramki zdobyli: Krupa 
chwili przewaga gospodarzy, któ- i Kotlerczyk dla Wisły, dla Gar- 


Herbstreich — 2, oraz Francmau I 
i Berkman po jednej. Sędzia p. 
Andrzejak. 

ŁKS, Ib — Hasmonea 3:0 (1:0). 

Turyści Ib — Union 3:2 (1:0). 
W drużynie Unionu wystąpił po 
rez pierwszy Hoffman z ŁKS u 
Sędzia p. Szczyśielski. 

Geyer — Z'ednoczone 4:3, Zwy« 


do przerwy zdobywają 4 bram barni obie Joksz. Sędziował p. Je cieski i 
i jajŁodzknie opadaja fa pisci, dlński Publiczocści 300. |, | gi debiut drużyny Goyera 
f s pat Nr. 76 25 zwłaszcza Wieliszek i trójka na- _ Cracovia — B, B. S, V 7:1 (3:0), aa 2007 = 
| Wzmacnia organizm, zoawieany dłą rekonwale- padu. Na wzmiankę zasługują ʻe- Meoz towarzyski 2 razy po 30 mi- D'žurv i 
| scentów i przeto niezbędny w każdym domu. dynie bramkarz Michalski, Al. Ku nut. Bramki zdobyli: Rusinek 3, U AMIE 
i| Jeneralny Przedstawicieli na. Polskę w obronie i Hine, którzy wy- Wójcik 2 Nalczyk i Kubiński Dla Dziś dyżurują apteki: L. Pa- 


Łódź, Ph Wolności 5. 


— FEDDE 


Riffi 


Nad program: 


w filmie z amerykańskim 


Pati Patachon 


Raffr 


jako LOTNICY 


M. EU BA 


Te!. 21-32, 


Do naby ia w aptekach, shladach aptecznych 1 składach win i wódek. 
ms: 


ODEON 


w podw 


R.vierze 
FARSZ". 


| wo 


UWAGA : Czwaitek, piytek i 


dali ze siebie maksimum wysiłku. 

Honorowy punkt dla łodzien zdo- 

był w drugiej połowie Frankus. 
Zawodami kierował p. Mallow 

— krzywdząc niejednokrotnie ło* 
an. 


Mady Christians 


ójnej roli 
szlagerowej komedji p. 1. 


ANNA SZOFER 


Żywa 1 tęiniąca humorem akcja roz; 


ywa 


i w środowisku amerykańsk 
Nad rroeram: FARSA 


ES 


= SE: Gedanja — Preussen 
DEWIL” 
thłopca i Ch opczycy w 


liarderów. 


sob.ta kino nieczynn-. 


B.B.S.V. S hneider. 

KATOWICE: 06, Mysłowice — 
07, Siemianowice 6:3. Pogoń — 
tusk 2:0. 


„CO 


r 


PRZEJAZD 2 GŁówNA 1 A 
SWIĄTECZNY PROGRAM 
Huragany śmiechu szampańska urocza 


się na 


Nad progra: 


ZIELONA 2 


Tom Mix 


w najnowszej swej produkcji 


Tm i Tomy yepi 


włowskiego Piotrkowska 307, S. 
Hamburga, Główna 50, B. Głu- 
chowskiego. Narutowicza 4, J, Sit 
kiewicza. Kopernika 26, A, Cha- 
remzy, Pomorska 10, A. Potasza. 
Plac Wolności 10. 


RSO' 


FASA. 


SPLENDID_ 


KRÓL KARNAWAŁU =- 


a 
esnin- ao 


Bogata i efektowna 


W roli gł. 
bożyszcze 
tłumu 


PORADERIA 


WENEROLOGIGZNA 


Lekarzy -specjalistów 
ZAWADZKA 1 


Czynna od 8 rano do 9 wiecz 
11—12 ) przyjmuje 
2— 3 ) kobieta— lekarz 
w niedzielę i święta od 9—2 pp. 
leczenie chorób 
wenerycznych, moczopłcio- 
wych i skórnych. 
Badanie krwi i wydzielin 
syfilis i tryper. 
Konsultacje z neurologiem i urologiem. 


Gabinet. Światło łeczniczy 
Kosmetyka lekarska. 
Oddzielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 ZŁ. 209—4 


na 


Doktór 


WOŁKOWYSKI 


CEGIELNIANA 25, TEL. 26-87 


Specjalista chorób skórnych i wene 
h, 


LECZEN WIATŁEM 
(lampą Kkwarcową) 
Badanie krwi i wydzielina 
Przyjmuję od 8-1. r, 12—2 i 4- 
ŻA śledzie ę « święta od 9—1, 


Dla pań od CERA poł. oddzielna 


0S. 


Elga Brink i Gabriel Gabrio 


me 
Orkiestra symfoniczna pod batutą A. CZUDNOWSKIEGO. + 


Dziś i dni następnych! 


Fascynujący salcnowy film o błękitnym ptaku, którego życie było jedną wielką 


RUDOLF VALENTINO 


208—u 


25.IM — „GŁOS POLSKT" — 1929 Nr. 88 


| SPLENDID 


Dziś i dni następnych! 


Największy tegoroczny fiłm wytwórni „NORDISK“, 


W rolach głównych: 


wystawa! Kapitalne kreacje! Olśniewający karnawał ! Nadzwyczajna gra! 


Początek o godzinie 4.30 po poł. 


W soboty i niedziele od godziny 12-ej dos3-ej cena wszystkich miejsc 50 gr. i 1 zł. 


CASINO 


Początek o godzinie 4.30 po poł. 
Muzyka pod dyr. L. KANTORA, 


wyrafinowaną intrygą i jedną 
wielką awanturą miłosną rj 


M-A-N- 


niedawno odnaleziony szlagier ekranowy, 
w którym genjusz nieśmiertelnego Valen- 
üna jaśnieje jak słońce całą pełnią bła- 
sków ı potęgi odtwórczej 


Miejski Kinemalograt Oświatowy 
Wodny Rynek (Róg Rokicińskiej) 
Tel. 18-26 Dojazd tramwajami 16 i 10. 

PROGRAM Nr. X 
Od 19. III. do 27. III. 1929 r. 
Dla dorosłych: 
„Król Dżungli“ 


Dramat w i2aktach z życia dżungli 
atrykańskich według pewieści R 
KIPPLINGA. 


Materjały 


męskie w najlepszych gatunkach 
damskie płaszcze i kostjum 


Weżenki 


POLECA PO GENACH UMIARKOWANYCH 


ROWERY | 


Zawadzkiego, 

Kamińskiego- | 
i innych oraz róż- 
nych marek za- 


| W roli gł ELMO LINCOLN: || granicznych 
Początek seansów od godz. 18:45121 nabyć można 
|| s soboty t » edziele 1645, 18.45 I 21. || najtaniej i naj- i 
|| Dla młodzieży: dogodniej 
„Chata Wuja Toma**|| w fabrycnym 
Dramat w 12-tu astach „według roz- składzie 
głośnej powieści HA RRIE . 
BEECHER STO WE „Dobropol 
Początek seansów od godz. 15 i 17 „Łódź, 
w scboty i niedziele o godz 15 i 15. Piotrkowska 73 
ANEN ASAA AEGEE = w podwórzu 
astępny program (świąteczny) : tel. 58-61. 


„NIEDDROSTER” (Harold Lloys) 


Dr, med. 


H. Siibozsieżą w 


Piotrkowska 99 
Tel. 28-77 
Przyjmuje od godz. 10>—1 i 4—7 wiecz 


Dr. Ign. Margolis 


Specjalista chorób oczu 


4Aleja Kościuszki Nr. 13 
bE [i JĄ N Í p A Teiefon 65-:7 
Feryje codziennie 


i 7—8, w niedziel —2 
Lekarzy Specjalistów (222E OFE" 


Gabinet Deniysiyczny 
ul. Piotrkowska 62 


SPECJALNOŚĆ: 


—— Wyroby Fabryki Leonharda 
NASIONA pE pescaren: 
Roman Saurer 


Łódź, ul. Konstantynowska No 19 
Tel. 28-19 


Największy i najsolidniejszy handel 
nasion województwa Łódzkiego. 
Z 


Zielona Il. j 
Choroby skórne | 
l 


i weneryczne. Przetwory chem. i Surowce do celów 


Usuwanie szpecą- 
ga wlosów elek 1 przemysł. 
KWAS (siarkowy, solny, azotowy do 48 B6) 

techniczne, chemicznie czy- 

ste i do akumulatorów 


trolizą. Leczenie 
poleca: 


Lampą Kwarcową 
Przyjmuje od 4 do 
8 p.p. 
Sp. AKc. Fabryk Chemicznych i Huty Szklanej 
KIJEWSKI, SCHOLTZE i S-ka l 
Warszawa, ul. Smolna 86. Tel. 304.83 i 1-86, j 


Panie od 4 —5 
a 
p 
l 


e 


Niedziela od 9—1 
dia niezamożnych 


ceny lecznic. 


Dr. med. 


[LUDWIK RAPEPORT 


tel. 31-53. Choroby nerek, pęcherza i dróg 
Wszystkie specjalności. Lal moczowych. 
kwarcowe. Elektryzacja. Roentgen. ‘ul. Pr. Narutowicza (Dzielna) 25, 
Apalizy, Wizyty na mieście. į Teleton 44-10. 
= m 1 Godz. przyjęć od 1—2 i od 4—8 p. p. 


ODCISKI 


eaaet iaramn] 
j 2% 


OGŁOSZENIA. DROBNE a 


SER 


Tkalnia sztuczna, Piotrkow 
215-d 


+ BEZINTERES OWNIE 1 
Napisz imię, nazwisko, miesiąc urodze« 
ma, otrzymasz darmo broszurę, okreś- 


reperuje. 
ska N 92 


ZYCIE PŁCIOWE! 
Dzisięć cennych i pożytecznych ksia- 
żek tylko za pięć złotych. Dr, Mueller 
„Najnowszy lekarz domowy", Dr, 
Braun: „.Samogwałł u mężczyzn i ko 
biet“, Dr Gelsen „Hygjena miodowych 
miesięcy“, Dr. Surbled: „Sekretne spo: 
soby małżeńskie”, Korabiewicz : 
„Choroby Eai A EATE, i sy- 
filisu*, Jeszcze pięć innych ciekawych 
i pożytecznych książek, tylko pięć ało 


lenie charakteru zdolności, przezna: 
mia, Poznasz kim jesteś kim być dy 
żesz. Adresuj: Warszawa, Red 
„Wiedza Tajemna*, skrzynka pocztowa 
571. Załączyć znaczek pocztowy Fak 
przesyłkę. 


Na raty 


yszelką damską "arderoo" oraz roboty 
utrzane w najwykwintniejszym wyko 
aaniu przyjmuje z własnych i powierzo 
vch materjałów po cenach konkuren 


PRZYJMĘ 
dwuch panów (izr.) na mi 
Wiadomosć w adm. „Głosu Po! 
Piotrkowska 103. 


zkanie 
kiego“ 
519 d 


cyjnych tych _ Wysylamy = gotówkę lup, Zas | = 
liczką pocztową. Na wydatki załączyć > 
M. ROZENBERG jeden złoty 50 gr. (można znaczki Jocz+ POTRZEBNI 


„EGIELNIANA 36. 
Lewa oficyna, Il-gie pietro, 


TELEF, 63-97 |towe) Warszawa, Piotrkowska 154. 


Nowowiejska 52. 


Redakcja „Świt',|chłopcy do słusarni. 


375.4 Emaljowanie ram. 


Prenumerata: 


o PZ TEZA 


miesięczna „Głosu Polskiego“ ze wszystkimi Ogłoszenia za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy. 
dodatkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnosze- 1 strona i w tekście 40 groszy, strona 5 szpalt, — Nekrologi 50 gr. str 5 szpalt, — Nadesłane 
nie — 40 groszy; z przesylką pocztowa w po tekście 50 gr. str. 5 szpalt. — Zwyczajne 10 gr. str. 10 Szpalt. Drobne 12 gr. od wyrazu naj- 
Zaut antet: =a zl. 105 mniejsze 120 zł. Poszuk wanie pracy 10 gr. głoszeńią zaręczynowe i zaślubinowe 1) zł Jfio « 
granicą > szenia zamiejscowe  »iczane sa a 0 -roc. tirm za”r o 100 pr za zastrzeżone wiessonve vata 


Drukarnia „Głosu Polskiego , Łódź, ul. Piotrkowska 86, 


Redaktor: Hipolit L. Piątkawski, 


